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We Lwowie, - 


Wychodzi oodziennie o godzinie 6. popoładnin, 
z wyjątkiem niedziel i dni świątecznych 
Przedpłata wynosi: 


W MIEJSCU kwartalnie „ » » „ 4 str. 00 et. 

mierięcznie. - « « „. 1 „ 50 „ 
Z przesyłką pocztową: 

VieBięcznie w kraju . « - » - «+ 2 złr — ct. 

ą (w Monarchii austro-węgierskiej . 6 , —. 

g )do Prus i Niemie, Francji, | po T str 

z ) Belgii, Szwajcarji, Włoch, Tur- H 50 et 

Z |eji, księstw Nadd. i Serbii ) 

Za zmianę adresu dopłaca się 20 ent. 


Nomer pojedyńczy kosztuje 10 ct. 
Redakcja ul. Łyczakowska |. 3. Telefon 174. 
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Przedpłatę i ogłoszenia przyjmują: 


WE LWOWIK hinro administracji „Gazety Narodow.* 
ulica Łyczakowska I. 8. — Ogłoszenia w Paryżu 
przyjmuję wyłacznie dla „Gaz. Nar.“ ajencja p. Adama. 
ue des Sainte-Póres 81, Paris; w Wiedniu Otto Maass, 
(Haasen:tein & Vogler) nr. 10. Walfischgnsse, A. Op- 
pelik, Stadt, Stubenbastei 2. M. Dukes, I. Riemergasse 
3. Rudolf Mosse, Seilerstatte nr. 2., Hesryk Schalek 
[, Wołllzeile 11, Maurycy Stern, Wollze e 22; G.L 
Daube & Comp. w Krankfurcie n. M.; w Warszawie 
Bajchman at Frendler Senatorska 22; w Krakowie 
W Kukliński 
OGLOSZENIA przyjmują się sa gpi 6 ot. od 
miejsca vbjęterci jednege wiersza drobnym drukiem 
Rekiamy w rubryca „Nadesłane 20 ot. 
od wiersza, 


Administracja ul. Łyczakowska I. 3. Telefen 174. 


Lwów d. 17. listopada. 


Wczorajsza urzędowa Wiener Ztg. zamieszcza 
nominację nowego namiestnika Mo- 
rawy w miejsce hr. Schónborna. Nowo miano- 
wanym jest radca dworu, wiceprezydent galicyj- 
skiego namiestnictwa, p. Herman Loebl. 
Wiadomość tę przyjmie ludność naszege kraju 
z żalem i radością — z żalem, że po długoletniem 
a najżyczliwszóm dla kraju urzędowaniu, opnści 
ją jeden z najzdolniejszych urzędników i najwy- 
trawniejszych znawców potrzeb i stosunków tego 
kraju — z radością. że wierna i znakomita służba 
p. Loebla znalazła uznanie monarchy w zaszczy- 
tnem poruczeniu mu naczelnego stanowiska jedne- 
go z krajów koronnych. Nie bez žalu zavewne 
opuszczać będzie i miasto nasze i kraj p. Loebl, 
kraj, który mu właściwą jest ojczyzną, w którym 
połączyło go na zawsze wiele węzłów przyjaźni i 
pokrewieństwa. Morawie Życzyć zaś tylko możemy, 
bo w osobie p. Loebla otrzyma namiestnika, obda- 
rzonego niezwykłą bystrością umysłu, wykwintnym 
taktem dyplomatycznym, wytrawnem znawstwem 
stosunków adwministracyjnych monarchii i trafno- 
ścią w doraźnem ocenianiu zawiłych położeń, ja- 
kie polityczny zarząd kraju częstokroć wytwarza. 

P. Loebl jako Polak znajdzie niewątpliwie 
bardzo wiele sympatji dla bratniego rodu słowiań- 
skiego w Morawie, wyrobił w sob:e jednak tyle 
bezstronności przy traktowaniu spraw urzędowych 
w Galicji, że łagodzenie sprzeczności narodowo- 
Ściowych i doprowadzanie ich do wspólnych dążeń 
dła dobra kraju i państwa, nie będzie dla niego 
przedstawiało nieprzezwyciężonych trudności. Na 
wszelki wypadek łatwiej mu to przyjdzie, niż 
gdyby był Czech m lub Niemcem. Życzenie to, 
ważne i dla Morawy i dla nowego jej namiestni- 
ka, przesyłamy p. Loeblowi i z naszej strony na 
ważne stanowisko, które ma zająć. 


Wiec katolików austrjackich od- 
roczomy został na Życzenie hr. Kalnokiego. 

Deputacja posłów słowieńskich by- 
ła u ministra Gautscha z prośbą o odwołanie 
okólnika styryjskiej Rady szkolnej kraj. względem 
nauki języka niemieckiego w słowieńskich szko- 
łach ludowych. Minister odparł, że temu życze- 
niu już w części zadość uczynił. 


Podobnie jak minister Gantsch wystosował 
także węgierski minister oświaty hr. 
Csaky okólnik do rektorów uniwersytetu, poli- 
technik, do prezesów komisyj egzaminacyjnych i 
profesorów szkół średnich, z zapytaniem, czyby ze 
względu na postanowieBia nowej usta- 
wy wojekowej nie mężua zaprowadzić ule 
twień dla tych słuchaczy wyższych zakładów, któ- 
rzy złożyli egzamin oficerski. ' 

Jak słychać, administracja wojenna jest zda- 
nia, że ochotnicy, którzy złożyli egzamu oficer- 
Ski, mogliby po jednorocznej pilnej nauce składać 
egzamina uniwersyteckie za dwa lata. Z Wiednia 
donoszą, iż wiuisterjum oświaty ma wydać rozpo- 
rządzenie, że słnżącym jako jednoroczni ochotnicy 
koncypientom adwokackim, za stracony rok, ma 
być liczona przynajmuej półroczaa praktyka. 

Komisja wojskowa przyjęła wczoraj pierw- 
szych 23 »aragrafów nowej ustawy wojskowej z 
drobnemi zmianami. 


Za Swietem donosi Dniewnik Warsz.: Co- 
rocznie w Królestwie Polskiem wzdłuż Wisły. 
począwszy od granicy austrjackiej do Warszawy, 
osiedla się wielu kolonistów z Galicji 
wschodniej i okręgu tarnopolskiego, którzy przy- 
bywają tutaj w charakterze flisów, spławiających 
do Gdańska drzewo, pazenicę itp. Szczególnie 
wielu takich kolonistów osiedla się w gnbernii 
lubelskiej, gdzie można nabyć ziemię dwa razy 
taniej niż w Austrji. Dotychczas nie prowadzono 
zupełnie statystyki tych kolonistów, z rokiem 
przyszłym jednak ministerstwo spraw wewnę- 
trznych ma się zająć zgromadzeniem szczegóło- 
wych danych, tyczących się włościan galicyjskich, 
ich własności itd. 


Kreuz Ztg. donosi, że cesarz Wilhelm ży- 
czy sobie, by odwidziny cara i cesarza au- 
strjackiego w Berlinie odbyły się równocze- 
śnie. Rokowania odnośne toczą się obecnie równo- 
cześnie we Wiedniu i w Gatczynie. 

Według doniesienia Kóln. Ztg z Petersbur- 
ga, nie jest rzeczą pewną, czy dymisja Pos- 
sjeta będzia przyjętą. Car niechętnie widzi około 
siebie nowe twarze. W razie, gdy któryś z mini- 
strów przez dłnższy czas bawi na urlopie, car nie 
przyjmuje raportów od jego zastępcy. 


Z Wiednia telegrafują do Czasu: „Wnoszą 
z zamianowania przez cesarza Franciszka Józefa 
właścicielami pułków piechoty, królów dut- 
skiego i szwedzkiego, którzy poprzednio 
już zostali zamianowani przez cesarza niemieckie- 
go właścicielami pułków niemieckich, iż nastąpiło 
zbliżenie tych dworów północnych do trójprzy- 
rza“. Według doniesień berlińskich, care wi- 
cza następcę mianował ces. Wilhelm właści- 
cielam 8 pnłku huzarów. Carewicz ma za powro- 
tem z jubileoszn w Kopenhadze zjechać d. 20. bm. 
do Berlina, aby cesarza oawidzić i podziękować 
mn za ten zaszczyt. 

Z Rzymu donoszą: W rozprawie Izby po- 
słów nad ustawą o bezpieczeństwie publicznem 
oświadczył się Crispi za utrzymaniem cerzury 
teatralnej. Niedobór budżetowy za 3 lata 
1887—1890 obliecrają na 83, 42 i 120, razem 245 
milionów franków. 

Zamknięcie całorocznego jubileuszu pa- 
pieskiego nastąpi dnia 31. grudnia. Dnia te- 
go Ojciec Św. sam odprawi nabożeństwo u Św. 
Piotra. Przez listopad zaś i grudzień będziemy 
mieli wielką liczbę pielgrzymek włoskich i zagra- 
nicznych. Obecnie przybyła do Rzymu nowa piel- 
grzymka hiszpańska. 

Do Pol. Corr. donoszą z Rzymu, że godność 
10 nowych kardynałów otrzymają sami Fran- 
cozi, mianowicie 4 prałatów kurji i 6 arcybi- 
skupów. 


W angielskiej Izbie posłów zawiadomił one- 
glaj Smith, że rząd z powodu powolnego toku 
obrad usuwa x porządku dziennego bill (projekt 
ustawy) o okręgach sądowych i bill wzglę- 
dem utworzenia ministerstwa roluictwa, 
a natomiast wniesie w poniedziałek bill o przy- 
zwoleniu dalszych 5 milionów dla rozszerzenia 
irlandzkiej ustawy o zakupnie gruntów 
dzierżawionych. Gladstone zapowiedział, że wy- 
stąpi przeciw temu billowi. 


„W adłno doniesiań z Hiszpanii, na mi- 
tyngu anarchistów w Barcelonie, na którym było 
2000 robotników i wiele kobiet, potęoiono polity- 
kę wszystkich gabinetów i Święcono żałobnie roczni- 
wę stracenia anarchistów w Chicago. 

Rząd nakazał znown Śledztwo przeciw 
studentom Barcellony, S=willi, Saragossy, z po- 
wodn politycznych zaburzeń. 


Z Bukaresztu uadchodzi ważna wiado- 
mość , że połączonemi siłami konserwatystów i 
liberałów zo-tał wybrany prezydentem se- 
natu Floresen, kandydat zaś rządowy Crepn- 
lescu upadł. Mówią, że wskutek tego albo gabi- 
net poda się do dymisji, albo senat zostanie roz- 
wiązany. 

Arcyks. Rudolf ma w przyszłym tygodniu 
przybyć do króla rumuńskiego na polowanie. 


Za podstawę obrad serbskiej komisji re- 
wizyjnej służy jak wiemy projekt, wypracowany 
przez Simicza, posła serbskiego w Petersburgn. 
Składa on się z 16 artykułów, zaprowadza po- 
wszecł ne głosowanie, lecz w połączeniu z poda- 
tkiem minimalnym ; prawo wojny i pokoju pozo- 
stawia przy króln; zaprowadza głosy wirylne, 
niepodległość kościoła pod sterem patryarchy, wol- 
ność wyznań, prasy, osobistą i prawo iniejatywy 
dla skupczyny. 

O wiadomym już napadzie Arnautów 
donoszą do Poł. Cor. z Belgradn, ża przeszłej so- 


boty wieczorem przekroczyło więcej jak 30 Tur- 
ków, uzbrojonych w karabiny Martiniego, serbską 
granicę koło Raszki i napadło kilku z targu wra- 
cających Serbów, dwóch zabijając a jednego kale- 
cząc. Przybyli na pomoce strażnicy graniczni serb- 
sey, po ząciętej wałce, wyparli napastników za gra- 
nice. Krąży wieść, że Tnrey, w zamiarze zemsty, 
chcą napaść w liczniejszej-hordzie na Milatkowi- 
cze i Raszkę, i złupić je. 


W sprawie wschodnio-afrykańskiej 
donoszą: Porta zapytała w Berlinie poufnie 
przez swojego posła, czy kaaclerz uważa za sto- 
sowną koonerację okrętu tureckiego w blokadzie 
Afryki. W misjach angielskich i koświo- 
łach około Mombazy znalazło schronienie 1400 
zbiegłych niewolników. Arabowie wypędzili P or- 
tugalczyków ze zatok Minengani i Tunghi. 
Jedna korweta i jedna kanonierka odpłyną w naj- 
bliższych dniach z Lizbony ku wybrzeżom wscho- 
dnio-afrykańskim celem wzmocnienia tam eskadry 
portugalskiej. 

W angielskiej Izbie niższej oświadczył 
onegdaj Fergusson, Że Francja mie bierze u- 
działu w blokadzie wybrzeży w Zanzibarze; wy- 
słała ona jednak tam okręt wojenny w celn za- 
pobieżenia nadużywaniu francuskiej flagi przez 
arabskich handlarzy niewolnikami. Znalezieni na 
okrętach niewolnicy będą na wolność wypuszozani 
bez wzgledn na to, jaką flagę okręt wywiesił. 
Gabinet francuzki zajmował się onegdaj tą spra- 
wą, i oczekuje od Anglii i Niemiec zawiadomie- 
nia o blokadzie, zarządziwszy ściślejszy dozór co do 
handlu niewolnikami. 


Jenerał Greenfəld wrócił nagle z Sua ki- 
mu do Kairu, ażeby przyspiészyć odsiecz, gdyż 
sytuacja jest tam coraz trudniejszą. 


W Tybecie zakończenie kampanii okaza- 
ło się niemożliwem. Wojsko angielskie jest ciągle 
napadane i plemiona na nowo buntowane, 


Z francuskiej Izby posłów. 


Onegdaj przyszło w tej Izbie do sceu burzli- 
wych. Rouvier wniósł zmiane co do kolei pozy- 
cyj hudżetowych, nad któremi debatować miano, aby 
sorawozdawcy pewnych pozycyj, wezwani do sądu w 
Nimes w procesie dep. Gillesa o obrazę czei, mo- 
gli spełnić swój obowiązek jako świadkowie. (Nie- 
pokój). Prezes ministrów Floquet oświadezył się 
przeciw tej zmianie; pierwszym i wyłszym od 
świadczenia w takich procjsach obowiązkiem po- 
słów jest, spełniać swoją” czynność prawodawczą 
(ironiczne wołania z prawicy i niepokój). Posłom 
po to nadano nietykalność, aby ich nie odciągano 
od zadania, jakie im wyborcy pornezyli. (Znowu 
niepokój na prawicy). 

Gwałtownie oświadcza Salist, że poseł 
jest obowiązany bronić swego honoru i że on po- 
jedzie do Nimes, cokolwiekby Izba uchwaliła 
(żywe oklaski z prawicy. ciągły niepokój). Ba u- 
dry d'Asson (monarchista): Cheą sprawę Nu- 
my Gillesa umorzyć. Rouvier zrywając się: 
Czy może pan przystępujesz do oskarzeń Gillesa 
i chcesz je brać je na siebie? (oklaski w centrum). 

Cassagnac (imperjalista) mówi z cią- 
głemi docinkami. Takowych oskarzeń nie uckyli 
się rodzajem ucieczki (wrzawa w centru). Rząd 
zawarł z oskarzonymi członkami komisji budżeto- 
wej facjendę, i Floquet przemawia w sposób nie- 
normalny, aby owi członkowie jego gabinet po- 
pierali (wrzawa i protesty z centrum). Sarrien 
(członek owej komisji) namiętnie się broni prze- 
ciw posądzaniom. 

Dalej prawi Cassagnac: Nie ja oskarza- 
łem członków komisji, ale uczynił to jeden z re- 
publikanów. Tego jeszcze nigdy nie bywało, aby 
22 członków jakiej komisji przed kratki sądowe 
powoływano; to się dzieje tylko za republiki, Po- 
wołano ich wprawdzie na świadków, ale opinia 
uważa ich za coś innego (żywe zaprzeczenia z 
ceutrum i lewicy). Wzburzenie w owym obozie 
dowodzi tylko. że mam słuszność. 


Prezydent Izby upomina Cassagnaca, 
aby w ten sposób dalej nie mówił, gdyż się o- 
dniesie do Izby o cenzurę. Cassagnac: Obwi- 
nieni posłowie powinniby raczej jechać do Nimes, 
inaczej rozbabrane błoto spadnie na Izbę (ciągła 
wrzana i brawa z prawicy). 

W najwyższej irytacji wbiega Rouvier 
na trybunę, i ledwo zawołał: „Szanowny preopi- 
nant“, gdy ktoś z centrum się odzywa: „wypuść 
pan wyraz „szanowny“. Cassagnac: Kto so- 
bie pozwolił to powiedzieć? Calles podnoszące 
się: Ja. Cassagnac uprasza dwóch przyjaciół, 
aby zarządali od Callesa satysfakcji. 

W tonie najwyższego oburzenia odpiera 
Rouvier zarzuty Gillesa i zowie to oszczer- 
stwem, jeżeli go kto o facjendowanie z rządem 
posądza. Od 25 lat służę krajowi i republice, zaj- 
mowałem ważne stanowiska (był ministrem), a po- 
zostałem ubogi. (Finczne oklaski z centrum i le- 
wicy). Pojadę do Nimes, aby wobec krajn napię- 
tnować oszczerstwa. Wśród owacyj centrum i le- 
wicy wraca Rouvier na swoje miejsce, gdy się 
między dwoma posłami namiętna sprzeczka 
wszczyna. 

Hr. Douville-Maillefen z przytykiem 
do Gillesa mówi: Brudny to ptak, eo własne 
gniazdo kala. Boyer broni Gillesa. Gromadzą 
się dokoła nich posłowie, powstaje zgiełk, i długi 
czas napróżno dzwoni prezydent. Prawica powstaje 
z miejsc i woła: „P. prezydencie włóż pan kape- 
lusz na głowę i wyjdź, aby się te sceny skończy- 
ły“. Wnet potem wychodzi hr. Douville z sali i 
spokój znowu nastaje. 

Izba przyjęła wniosek Rouviera. Podezas 
posiedzenia wyzwał Cassagnac (sławny pojedyn- 
karz) nietylko Callesa, ale i Ronviera, podczas 
gdy Sarrien i Gerville-Reache Cassaguaca wy- 
zwali. Być jednak może, iż do pojedynków nie 
dojdzie. Trzynastn członków komisji bndżetowej 
tego samego dnia (onegdaj) udali się do Nimes. 


Chwila niepokoju. 


W ciężkim Śnie zbrojnego pokoju nastała 
znowu chwila rzeczywistego czy sztneznego zanie- 
pokojenia. Zaciągnięcie pożyczki większej przez 
Rosję i świeże zarządzenia wojskowe, które świad- 
czą, Że zarząd wojskowy rosyjski nie noprzestaje 
anf na chwilę w przygotowaniach wojennych — 
dają powód pismom, szezególniej niemieckim, do 
świeżych alarmów. 

„Polityczna sytuacja — telegrafują z Berli- 
na do Fremdenblattu — grozi znown zaniepoko- 
jeniem. Pomimo wszystkich zanrzeczeń, trwają 
tu ciągle w tem przekonanin, że nowa pożyczka 
rosyjska przeważnia na cele dalszego zbrojenia 
się jest przeznaczoną, a nowym momentem, który 
jeszcze bardziej niepokoi, jest wiadomość o świe» 
żych zmianach w dyslokacji wojsk rosyjskich. 
Zmiany te uważają tu wprost za wzmocnienie sił, 
nagromadzonych nad granicą południowo - zacho- 
dnią, pomimo, iż urzędowy telegram starał się 
w innam przedstawić je świetle. * 

Kreuz Ztg. twierdzi, że owe na pierwszy 
rzut oka niewinne zarządzenia militarne, są niczem 
innem, tylko ruchem całej armii rosyjskiej ku za- 
chodowi. Korpus 12-ty, nie jest już, zdaniem rze- 
czonego pisma, w Kijowie, lecz tuż nad granicami 
Galicji, gdyż należąca do niego I9sta dywizja tak- 
łe ku granicom Galicji z Kaukazu powołaną zo- 
stała. Najbardziej nderzającemi są jednak zmiany 
w korpusie 15-tym, który tylko z imieuia należy 
do Kazania, gdyż w rzeczywistości cały do Kró- 
lestwa polskiego został przeniesiony. 

Referent wojskowy dzienuika Post uważa za 
niewątpliwe, iż wojska rosyjskie nad granicą za- 
chodnią zostały dwoma dywizjami oiechoty wzmo- 
cznione, a dalsze dwie lub trzy dywizje moga być 
łatwo do wzmocnienia ich przywołane W inspiro- 
wanym artykule twierdzi też Post, że tego rodza- 
ju zarządzenia wojskowe Rosji, podehnie jak i 
Francji, nie mogą być już dłużej samą potrzebą 
obrony tłumaczone i nabierają przezto wielkiego 
znaczenia. 

Położenie dzisiejsze wojsk rosyjskich, zesta- 


wiając wszystkie wiadomości, jakie w ostatnich 
czasach o tem nadchodziły, przedstawia się jak 
uastęnuje: W okręgu wojskowym Wileńskim, tj. 
nad granicą niemiecką, stoją 4 korpusy, składa- 
jące się z czterech dywizyj piechoty i trzech dy- 
wizyj kawalerji. W okręgu Warszawskim, czyli 
nad granicą niemiecką i austrjacką znajduje się 
1 dywizja gwardji, cztery korpusy liniowe (8 dy- 
wizyj piechoty i 5 kawalerji), a w okręgu Ki- 
jowskim, tj. nad granicami Austrji i Rumunii, 
4 korpusy piechoty składaje się z 8 dywizji pie- 
choty i 4 dywizyj jazdy. Wojska każdego z tych 
okręgów tworzą na przypadek wojny osobną armię 
operacyjuą. a wszystkie trzy armia mają być c- 
dług potrzeby zasilana wojskami odwodowami, 
stojącemi w okręgach: petersburskim i moskiew- 
skim, W okregu petersburskim stoi korpus gwar- 
dji i jeden kornus liniowy, razem 5 dywizyj pie- 
cboty i 8 dywizje kawalerji, w obwodzie zaś mo- 
skiewskim korpus grenadjerów i dwa korpusy li- 
niowe, razem 7 dywizyj. Finlandji strzeże osobna 
dywizja finlandzka, a wybrzeży morza Czarnego 
strzegą dwa korpusy złożone z 4 dywizyj piecho- 
ty i 2 kawalerji w okrega odeskim. 

Pozostałe na Kankazie pięć dywizyj mają 
odtąd tworzyć tylko jeden korpus. Dywizja storąca 
w Saratowie ma utrzymać czucie między wojska- 
mi w Rosji stojącemi z azjatyckiemi. 

Inwalid russki donosi, ġe poleconem zostało, 
aby w twierdzy Ossowiee otwarto magazyn pro- 
wiantowy 3-ciej klasy. 

Biorąc pochop z nowych zarządzeń wojsko- 
wych, uderzają półurzedowe pisma berlińskie z 
całą zajadłością na pożyczkę rosyjską. Post wzy- 
wa bankierów niemieckich aby nie brali udziału 
w pożyczce i wymówkę, że mogą wziąć udział w 
tej pożyczce, gdyż wiadomo im, jak ptzyjazne 
stosunkipanują między Rosją a Niemcami, nazy- 
wa czystą perfidją. Któż im bowiem mógł powie- 
dzieć, że te wzajemne stosunki są tak przyjazne, 
skoro sam rząń o tem nic nie wie, ą nawet i naj- 
większy mąż stdnu nie może przewidzieć wypad- 
ków, jakie wskutek najnowszego postępowania Ro- 
sji zajść mogą. Zaciągając pożyczkę na rzekomą 
konwersję starych dłngów, czyni to Rosja jedynie 
w tym celn, aby z jednej strony dać tem wyraz 
niby to swego pokojowego usposobienia, a z dru- 
giej korzystając z wywołanego tem wrażenia za- 
ciągnąć drugą większą pożyczkę. 

Kreuz Ztg. obwinia rząd rosyjski o intrygi 
przeciw Niemcom, oraz o zamiar oderwania Au- 
strji od trójprzymierza w zamian za odrębne za- 
czepno - odporne przymierze. 

Okolicznością, bndzącą co do pożyczki je- 
szcze większe podejrzenia, jest to. że organ pe- 
tersburski. tak komnetentny jak Birż. Wiedomo- 
sii, zaprzecza całej sprawie pożyczkowej. 

„W tutejszych dobrze peiaformowanych ko- 
łach bankowych — pisze B. Wied. — twierdzą, 
że w roku bieżącym administracja skarbowa uie 
przedsiębierze żadnej operacji fiuansowo-kredyto- 
wej i że wobec tego wszelkie wiadomości, rozpu- 
szczana © nowej pożyczce zagranicznej rosyjskiej, 
pozbawione są wszelkiej podstawy“, 

Widocznie więc cel pożyczki mnsi być po- 
litycznie kompromitającym, kiedy nietylko wszy- 
stkie preliminarja rokowań a obecnie i sam fakt 
zawarcia umowy stara się rząd jeszcze negować. 

dAjencja północna donosi, że jen. hr. Igoa- 
tiew wrócił do Petersburga i udał się niezwło- 
cznie do cara do Gatczyuy. Jest to dowód, Że car 
zaczyną działać w coraz bliższem poroznmieniu 
z Bzowinistami panslawistycznymi. 


* bal 
* 


NE 0 ZO W ZZ R Z Z Z Z 


Równocześnie z niepokojącemi doniesieniami 
o rosyjskich zarządzeniach wojskowych, wytaczają 
dzienniki coraz częściej sprawę sojuszu między 
Francją a Rosją. Z pomiędzy oism franenskich o- 
mawiał ja ostatniemi czas Matin Obecnie zabrał 
w niej także głos ofisjaluy organ rządu rosyjskie- 
ga Jorn. de St. Petersb. Oświadcza on, że Rosja 
Życzy sobie wprawdzie, aby Francja zajeła swe 
dawniejsze miejsce w Europie, miłując jednak po- 
kój, nia Życzy sobie w interesie obu krajów, aby 
sympatje Rosji i Francji dawały powód do zanie- 
pokojeń. 


INTERMEZZO 


NOWELA 
w. Z. Kościałkowskiej. 


(Ciąg dalszy). 


Na mimowołnie podniesiony głos kobiety, na 
głośne słowa jej towarzysza zwróciło się głów kil- 
kadziesiąt. Zwróciło się i odwróciło ebojętnie, jak 
na mie niemówiący szmer fali. Dwie jednak po- 
dniosły się z żywszem, rozumienie słów zdradza- 
jącem zaciekawieniem. Jedna była to prześliczna 
kobieca główka, o drobuych, prawidłowych rysach, 
żadną nie przysłoniętych maską, o wysoko napię - 
trzonych ciemnych włosach i spływającej z nich, 
z pod brylantowej rękojeści sztyletu, hiszpańskiej 
mantyli. Mantyla ta odpowiadała całemn, z aksa- 
mitu, czarnych koronek, dżetów i żółtego atłasu, 
z niepospolitym wdzlękiem przywdzianemu kostju- 
mowi. Drobna rączka. w której, nakształt olbrzy- 
miege, msiłującego wyrwać się na wolność motyla, 
trzepotał się olbrzymi a lekki, czarny, złotym 
szronem osypany wachlarz, pozwalała domyślać 
się iście hiszpańskiej nóżki. Jeśli można było za- 
rzucić coś pieknej twarzy, to chyba od czasu do 
czasu zbytnie zaciskanie ust, purpurowych zresztą, 
mniejsza już z tem, czy dzięki przyrodzie samej, 
czy umiejętnie użytej i zastosowanej sztuce. W 
całej zresztą kobiecej postaci, jakkolwiekbądź po- 
nętnej bardzo, trudno było oddzielić przyrodę od 
sztuki. We wzięciu się jej przebijała śmiałość. 
pewna siebie i potęgi swych wdzięków zalotność 
wyrafinowana, lecz wcale nie płocha i nie banal- 
na, ©wszem, inteligentna, miarkowana starannemi, 
w wyższych towarzyskich sferach nabranemi, dziś 
umyślnie miby i z pewnem lekcoważeniem odrzu- 
conemi przyzwyczajeniami. Kobietę tę wybornie 


scharakteryzowały pół-głosem, przy zamianie ukło- 


nu wyrzeczone przez blondyna słowa : 

— Oho! co za styl! 

Druga głowa należała do podającego tej pię- 
knej pani ramię mężczyzny. Głowa ogromna, po- 
krytą lasem ezarnych, zburzonych, nizko na nizkia 
czoło opadających włosów, osadzona na karku her- 
kulesowym i wtłoczona w poteżne ramiona, męż- 
czyzny barczystego, urody zaledwie Średniej. Twa- 
rzy o grubych pospolitych rysach, śniadej, zakot- 
czonej okragło przystrzyżonym, gęstym, ciemnym 
zarostem, nie przyszłoby nikomu na myśl nazwać 
piękną. Opromieniał ją jednak wyraz niepospoli- 
tej, skupionej w sobie siły, nietylko masknlarnej, 
jak o tem cała świadczyła postać, lecz innej je- 
szcze tej, co z ciemno-szafirowych, głęboko pod 
równą i gęstą linią brwi osadzonych oczu, biła 
łnną nie odpowiadającego bynajmniej innym ce- 
chom postawy rozmarzenia i twórczości. Oboję- 
tnem spojrzeniem przemknąwszy po opartej o ar- 
kadę kobiecej postaci, zatrzymał wzrok na blondynie. 

— Łuniecki! — rzekł nizkim głosem, a po 
jago ustach. gdy się rozchyliły, ukazując białe zę- 
by, rozlał się dziecięcy, łagodny, od całej tej her- 
kulesowej siły odbijający uśmiech, 
towarzystwie jakiejś moeno zamasko- 
wanej wsnółrodaczki — zauważyła w hisz ańskim 
stroju dama, przenikliwem spojrzeniem obrznea- 
jąc osłanianą przez Łuuieckiego kobietę, — To 
ciekawe | 

— Kto to? — pytała jednocześnie, chwyta- 
jąc jeszcze ustami brakujące piersiem powietrze, 
towarzyszka Łuuieckiego. 

— Nie znasz jej? Wszyscy ją znają ! 

— Wykolejona ! 

— Wprawuć masz oko! 

— Ale nie o nią pytam — i giest kobiety 
w dominie wymownie dodawał: 

— Co mi tam! 

— O kogoż? Aha! o tego towarzyszącego 
jej buldoga. Niedźwiedź na dwóch łapach obok 
Cyreei! Przypomniał ci Litwę! Gdybyś mię do- 


słuchała, imię tej pięknej powiedziałoby ci na- 
zwisko tego utalentowanego, któremu piękna ta 
jest natchnieniem, Fornaryną, dobrym, a wedle 
znawców złym geniuszem. Dwa te imiona przy- 
wykliśmy sprzęgać; stara to i powszechnie znana 
bistorja. 

— Twórca wozoraj 
nimfy ! 

— I pół tozina mniej więcej do siebie i do 
tej tam żywej podobnych marmurowych odalisk. 
Oczarowany, obraca się w kole jednego niewie- 
ściego typn. 

— Szkoda! i któż by przypuszczał... 

Że twórca tych miękkich i aż ekliwych, 
zmysłowych pieścideł, tak potężnie wygląda ? Cóż 
chcesz! Pozory mylą. Gołębie to zresztą serce, 
którego ta nawet nie potrafiła.. Ale pozwól, fala 
ustępuje, nim nowa navłynie, wywiodę cię... 

Po ramieniu uderzył go czarny, lekki wach- 
larz przebranej za Hiszpankę damy, Zrównała się 
właśnie ze stojącymi pod arkadą, 

— Zawiodłam się srodze — zaszczebiotała 
z wabnym uśmiechem i spojrzeniem. — Włożono 
dziś na mnie obowiazek rozprzedaży kwiatów i li- 
czyłam na.. pana. Skończyła —i czy to ponowne, 
od pierwszego przenikłiwsze spojrzenie na tę któ- 
rą spółrodaczką nazwała, czy inne, z jej wykole- 
jonem, jak je owa snółrodaczka oceniła, położe- 
niem związane względy, powstrzymały ma jej wą- 
zkich, przez chwilę nad drobnemi i ostremi ząb- 
kami rozchylonych, teraz silnie zaciskających się 
wargach, zwykłą im, wyzywającą poufałość. 

— (hciałaś mię zaprządz do swego rydwa- 
nn — odrzekł z nizkim ukłonem blondyn.—Gdy- 
bym był grandem... 

— Jesteś zawsze rycerskim Cydem|! Wszak 
i teraz osłaniasz jakąś niewinność... czy słabość? 

— Oparta o arkadę kobieta wyprostowała 
się, nagłym instynktowym ruchem uchylając osła- 
niające ją dotąd ramię. 

Wracam ci wolność, błędny mój rycerzu! 
— rzekła drżącym nieco, Śpiewnym, lecz dono- 


widzianej,  zranionej 


śnym i niedyskretnego ucha nie unikającym gło- ; 


sem, z właściwą zresztą sobie wymiosłością. — 
Wprzęgnij się do rydwanu tej pieknej donny, pó- 
ki cię nie zmieni azeześliwszy... Ruy Blas. 

Blondyn nie umiał pokryć zdumienia. 
to się jej wzięło? 

— Niewinność moja — ciągnęła bez naj- 
lżejszego jnż drżenia głosu, — nie boi się wcale 
manowców tego ludzkiego lasu, — ani rozbicia 
na tych wzbarzonych namiętności falach, lecz... 
słabość potrzebuje istotnie podpory silnego ramie- 
nia. W zamian za mego rycerza, którego jednem 
spojrzeniem do swego rydwanu przykuła, piękna 
donna, użyczy mi swego... Tytana ! 

— Qyklopa — wtrącił rzeźbiarz, nie spie- 
sząc bynajmniej z wypuszczeniem ramienia prze- 
branej za H'szpankę damy. 

— A! zamiana! Z miłą chęcią — zaśmiała 
sie, zdziwienie, a może co innego kryjąc. ta osta- 
tnia, — byle sie mój cyklon dał odprządz... 

Chciała być ostrą. dowcipną, nie szło jej 
jakoś, i tym razem ta, którą towarzysz jej nazy- 
wał „hetmań:ką córą*, Śmielszą była. Zkąd to się 
wzięło ? 

— Ołletuę go. 

— Wolę sam się wynrządz. Każesz ? 

„ Ostatnie słowo powiedział z cicba, na ucho 
Hiszpance, która mn tylko odpowiedziała znaczą- 
cem brwi podniesieniem. 

— Uspokój się piękna donno — dorzuciła 
maska — cicha Egerja, nie zwiode go z »rawej 
dr gii nie ja to go zaprzęgnę do strugania strzał 
Brosom. 

Rzeź 'iarz z niejaką ciekawością spojrzał na 
nieprzeniknioną maskę narzuconej sobie towa- 
rzyszki. 

— A ja ci mówię — roześmiał się, niespo- 
dziewanym obrotem rzeczy rozbawiony blondyn — 
nie wypnuszczaj z zaczarowanego koła Kalibana. 
Cicha ta Egerja, jak się sama przed chwilą na- 
zwała, posiada magiczue słowa, co i nierozerwalne 
rozrywają łańcuchy. 


Zkąd 


— Z twoją to chyba będzie stratą — od- 
strzeliła piękna pani, opierając się ba ramieniu 
Łunieckiego. 

— Spalone mo-ty! — zawołał, oglądając się 
lza nozostałą z rzeźbiarzem dotychczasową swą 
towarzyszką. 

- Czy się boisz by mój cyklop nie został... 
Pigmalionem ? 

— Ha! W tej chwili myślę o ocaleniu wła- 
anej niezależności. Czy mam u tryumfalnego wnij- 
ścia pani do Bali figurować jako niewolnik z łat- 
cochem na szyi? W takim razie łańcuchem bę- 
dzie mi chyba splot tych włosów. Powiedziesz 
mie jak na paskn... jak tamtego. 

— 0! tamtego wiodę na jednym włosku. 

— Dokad? Mniejsza z tem! Tańczy jak mu 
każesz. lecz nie dziwię się, żeś przed tą galerją 
widzów nie chciała produkować podobnego nie- 
dźwiedzia. 

— Z gołębiem sercem. 
—- Pociesznym być musi w skokach i po- 


drygach kaczaczy i bolera. Co do mnie — dodał 
ciszej, oczy mrużąc — wolałbym fandango, natu- 
ralnie, z klasyczuem zakończeniem. 

— Jakiem ? 


— Nia wiesz, piękna donno? Co? czy ta 
psia jego wierność nie znudziła się jeszcze? 

— Wierność, to taka rzadka odmiana I 

— Jesteś też kornakiem tego zjawiska. Trwa 
to tylko zbyt długo. Taki sążnisty duet, tyle 
aktów jednej i tej samaj sztuki we dwoje... Szczę- 
$ciem bywają intermezza. 

— Dziś niam właśnie jasteś — zaśmiała 
się — Bzło mi o takiego cabalero. 

— Sługi — poprawił, uśmiechajac ` się, i 
skłonił nizko, wprowadzając ją do małej, zale- 
dwie o stopień nad poziom sali wzniesionej loży, 
podobnej do kosza kwiatów. Lóż podobuych było 
wiele dokoła olbrzymiej sali. W każdej figurowa- 
ła jakaś znaua powszechnie tym różnobarwnym 
tłumom piękność, 

(C. d. n.) 
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Mosk. Wied. patronują gorąco sojusz francu- 
sko-roByjski. Świeżo podały list jakiegoś Francu- 
za, w którym czytamy ; 

„Rosja i Franeja, obok sympatji wzajemnej, 
mają także i interesa wspólne. Wzajemnie siebie 
uzupełniają. Porozumienie ekonomiczne pomiędzy 
obu państwami winnoby być następstwem stosun- 
ków tego rodzaju. Francja pragnęłaby zerwać 
wszelkie stosnnki z Auglią, Niemcami i Wło- 
chami, Rosja zaś mogłaby tema współdziałać, 
zastąpiwszy państwa wyż wymienione. Fran- 
cja współdziałała zjednoczeniu Włoch, ntrwa- 
liła kredyt włoski, a teraz to zjednoczenie i kre- 
dyt zwrócone są przeciwko Francji. Otworzyliśmy 
wolny dostęp do Francji robotnikom włoskim, a 
Włochy wypowiedziały nam wojnę celaą. Rosja 
uczyniła to samo Prnsom, a Prusy wypłaciły się 
tak samo Rosji, jak Włochy Francji. Prusy, gdy- 
by mogły, wygnałyby Rosję na Syberję. One za- 
chwiewają kredyt rosyjski i gdyby od nich tylko 
zależało, to doprowadziłyby Rosję do bankrnetwa. 
A jednak biedne Prnsy wzbogaciły się tylko ko- 
sztem Rosji, tej kary niosącej złote jaja, którą 
Prusy chciałyby zarżnąć. 

„Czyżby Franeja i Rosja miały się zgodzić 
na to, żeby miały być wciąż ofiarami, gdy od 
nich tylko zależy zwalczenie przeciwnika? Kredyt 
Włoch zależy od Fran*ji. Niechże kapitaliści fran- 
cuscy i rentierzy drobniejsi sprzedadzą wartości 
włoskie, a nabędą rosyjskie, to papiery włoskie 
spadną odrazu. Niemcy głoszą, ża nie mają zan- 
fania dla walorów rosyjskich. Franenzi mają to 
zanfanie. Gdyby rząd rosyjski zawarł pożyczkę 
w Paryżu, w celu skonwertowania swych pożyczek 
zagranicznych, to znalazłby poparcie nietylko po- 
śród finansistów, ale i wśród drobnych kapitali- 
stów, u których papiery rosyjskie cieszą się ogro- 
mną popularnością. Rosjanie są teraz we Francji 
personae gralissime i jedno słowo Rosji wystar- 
czy do zapewnienia powodzenia wspólnym naszym 
celom.“ 

Głos ten, będący niewątpliwie tylko echem 
Pożyczkowego konsorcjnm paryskiego, ma zuacze- 
nie symptomatyczae. Napór szowinistów rosyjskich 
do aljansn z Francją staje się coraz silniejszym. 
Nie bez słnszności oświadczył też król belgijski 
Leopold fiamandzkiej depntacji, że sytuacja eu- 
ropejska jest chwiejną i że horyzont polityczny za- 
ciemniają coraz bardziej chmury, zwiastujące burzę. 


Z Rady państwa. 


Otwierając wczorajsze posiedzenie Izby po- 
słów poświęcił dr. Smolka uroczyste wspomnienie 
bolesnej stracie, jaką poniosła rodzina monarsza 
przez śmierć ks. Maksymiliana Bawarskiego, ojca 
cesarzowej i prosił Izbę o upoważnienie do złoże- 
nia u stóp tronn wyrazów najgłębszego współczu - 
cia i żałoby. Izba przez powstanie dała żądane n- 
poważnienie i wyraziła współczucie. 

s Minister Bacqnuehem odpowiadając na 
interpelację dep. Doblhammera w sprawie zapro- 
wadzenia niższej taryfy tranzytowej na kolejach 
galicyjskich dla zboża rosyjskiego transportowane- 
go do Szwajcarji, oświadczył, iż prośba zarządu 
kolei Karola Lndwika o zatwierdzenie takiejże 


«a baryfy, została reskryptem z 29, czerwca odrzaco- 


' ag. Odrzncenie nzasadniał minister tem, że 
stwo ma ndział w wynikach ruchu tej kolei. 


Na interpelację Steinera i towarzyszy w spra- 
wie taryf na kolei północnej oświadczył minister, 
iż na ustanowienie taryfy wpływają taksy lokalne. 
Zniżenie taryfy następuje naprzód na linii głównej, 
a potem dopiero na liniach kolei lokalnych. Przy- 
tem przestrzega się tego Ściśle, by nstanowiona 
na linii głównej taryfa jednostkowa nie była zni- 
łaną ponad taryfę 0:132 ct. za jeden kilometr, 
natomiast na kolejach lokalnych schodzi się cza- 
sem do 0.11 ot od kilometra. 


W odpowiedzi na interpelację dev». Lażan- 


pań- 


sky'ego, odpowiedział minister, że nie istnieje ża- , Komorowski w Bojanowie. 


den zakaz, któryby sługom pocztowym w Boden- 
bachn zabraniał używać języka czeskiego w Życiu 
prywatnem, e 


i 
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sławiu, Kółko rolnicze w Wiązewaicy, Franeiszek 
Ligman w Rudce, Majer Robinsohn, ks. Jakób Pod- 
lewiez, Antoni Kasprzycki, Jan Meizner, dr. Włady- 
sław Jahl, Walenty Wolski. (D. c. n.) 

W powiecie Jaworowskim (5 akcyj): 2 
akcje: Jan hr. Szeptycki. 1 akcję: Dr. Bogumił Stę- 
piński w Ożomłi, Kazimierz hr. Łubieński w Kra- 
kowcu, Józef Skarbek Borowski w Drohomyślu. (Dal. 
ciąg nast.) 

W powiecie Kału skim (8 akcje): Pe 1 akcji: 
Maciej Kunaszowski w Łuce, Towarzystwo zaliczkowe 
w Kałnszu, Fundusz szpitala w Kałuszn. (D. e. n.) 

W powiecie Kamioneckim: 1 akcję: Ty- 
tus Kielanowski w Kozłowie. 

W powiecie Kolbuszowskim (2 akcje): 
1 akcję: Zdzisław hr. Tyszkiewicz w Weryni. 3/10 
akcji: ks. Leon Stokowski w Sokołowje. Po 1/4, akcji: 
Teodor Błotnicki w Dzikowcu, Kazimierz Hupka w 
Niowiskach, ks. Ludwik Ruczka w Kolbuszowy, ks. 
Franciszek Szajnok w Raniżowie, ks. Jan Jagoda w 
Spiach, ks. Antoni Momidłowski w Nienadówce, Ja- 
kób Eckstein dzierżawca w Kolbuszowie. Po '/1, 
akcji: ks. Czesław Królikowski w Dzikowcu, ks. 
Marceli Steczkowski w Majdanie, Maksymilian Zdul- 
ski dzierżawca w Rijowieach, Miczysław Jabłoński w 
Przedborzu. (D. ce. n.) 

W powiecie Kołomyjskim (6 akcji): 13/, 
akcji: Komitet powiatowy wiejski, zbiorowo. Po 1 
akcji: Sygurd Wiśniewski, Edmund hr. Starzeński, 
Franciszek Barański i dr. Kajetan Marmorosz w Ko- 
łomyi. (D. e. n.) 

W powiocie Krakowskim (5 akeji): Po 1 
akcji: Anna z Zakaszewskich hr. Potocka, Zofia hr. 
Roztworowska, Joachim hr. Roztworowski, Stanisław 
hr. Badeni z Branice. Część akcji: Dr. Stanisław Bie- 
siadecki, Łucjan Baranowski, Sobiesław hr. Miero- 
szowski, Marja Kopernieka. (D. e. n.) 

W powiecie Krośnieńskim (9:/, akcji): 
Po 2 akcje: Stanisław Starowiejski w Bratkówee, 
Wiktor Klobasa w Zręcinie. Po 1 ackji: Józef Wi- 
ktor w Wojkowcach, Jan Trzeciecki w Miejseu, Tow. 
zaliczkowe w Krośnie, Marja Orpiszewska w Krościen- 
ku. Część akcji: August Lewakowski w Krośnie, 
Stanisław Bieehoński w Zarnoweu, Sylwester Jasie- 
wicz w Krośnie Tadeusz Peszyński w Kobylanach, 
Tadeusz Wiktor w Faliszówce. (D. e n.) 


W powiecie Limanowskim. 1 akcję: To- 
warzystwo zaliezkowe w Limanowy. 
W powiecie Liskim. 1 akcję: Robert Ba- 


rański w Leśku. 

W powiecie Lwowskim (4 akcje). 2 akcje: 
Roman Wawnikiewicz w Dublanach. Po jednej akcji: 
Władysław Lubomęski w Dnblanach, Emil Godlewski 
w Dublanach. (D. e. n.) 


W powiecie Łańcuokim. 1 akcję: Towa- 
rzystwo zaliczkowe w Łańcncie. 

W powiecie Mielecekim (7 akcyj): 2 akcje: 
Mieczysław hr. Rey w Przeeławiu. 1 akcję: Jan hr. 
Tarnowski w Molinie, Stefan Sękowski w Rzyskach. 
Po pół akcji: Edward Jezierski w Glinkach, Mieczy- 
sław Artwiński w Kliszowie. Część akcji: Dr. An- 
drzej Lorentski w Radomyślu, Herman Kroo w Woj- 
kowy, ks. Maciej Dzielski w Gawłuszowicach, Ale- 
ksander Trzecieski w Zdakowie, Władysław Trzecie- 
ski w Zdakowie, Konstancja Szymańska w Kędzielny, 
ka. Józef Grabowski w Przecławiu, ks. Sebastjan 
Zapała w Zgórsku. (D. c. n.) 

W powiecie Mościskim (8 akcyj): Po A 
akcje: Stefan hr. Fredro w Podliskach, Stanisław hr. 
Stadnicki w Krysowicach. Po 1 akcji: Bolesław 
Śmiałowski w Stojańeach. Mieczysław Pawlikowski w 
Medyce, Towarzystwo zalieczkowe w Mościskach. Część 
akcji lub depozyt: Chaim Fuss w Woli, Bolesław 
Orzechowicz w Konikewie, Ksawery Petrowicz w Wo- 
łostkowie, hr. Bąkowska w Sądowej Wiszni, Zygmunt 
Zucker w Chorośnicy, dr. Wład. Górecki w Mysiaty- 
czach, Bronisław Skibniewski w Balicach, Melania 
Gutteter w Balicach, Wydział Rady powiatowej, Tow. 
pedagogiczne oddział Mościski. (D. e. n.) 

W powiecie Myśleniekim 1 akcję : Stowa- 
rzyszenie pożyczkowe w Makowie. 

W powiecie Niskim: 1 akeję: Władysław 

W powiecie Sądeckim (7 akcji): 5 akcji: 
Helena z ks. Sapiehów Stadnicka. 1 akcję: Gmina 
miasta N. Sącza. 1 akcję: dr. Włodzimierz Olszew- 


, Następnie przystąpiła Izba de dalszej rozpra- | ski. Część akcji: Aryston Zieliński w Michalezowy. 
wy jeneralnej nad projektem ustawy o spadkach! (C. d. n.) 


włościańskich. 

Poseł Chlumecky jako 
mniejszości komisji, przemawiając przeciw proje- 
ktowi, żądał zwołania ankiety włościańskiej W 
szczególności co do Galicji zaaważył mowca, że 
nie przedłożono Żadnych dat statystycznych. Za 
mało zna on kraj ten, aby mógł coś stanowczego 
powiedzieć, sądzi atoli, że gdyby zwołaną została 
parlamentarna ankieta, mogłaby ona otrzymać od 
włościan pożądane wyjaśnienia. W końcn oświad- 
cza, że będzie głosował za przejściem do dysku- 
sji specjalnej, lecz zapowiada wiele ważnych po- 
prawek. 

Poseł czeski Zaczek, jako sprawozdawca 
większości, udowadniał w dłnższem przemówienin, 
że przedłożona ustawa posłnży do systematycznej 
poprawy stosunków agrarnych, a w szezególności 
do podniesienia stann włościańskiego. 

Po mowie Zaezka przeszła Izba do rozpra- 
wy szczegółowej. 

Prezydent odczytał dwie poprawki Giovanel- 
lego, poczem zabrał głos Kronawetter prze- 
ciwko $. 1. ustawy. Uważa on to za niesprawie- 
dliwość, że tylko Średnia posiadłość chłopska, ale 
nie także i mała znajduje opiekę. Mowca odpiera 
zarznt, jakoby pracował dla rowolacji socjalnej ; 
gdyby taki miał cel, głosowałby właśnie za usta- 
wą, która z wydziedziczonych chłopów wytworzy 
calą armię socjalistów. Żąda on, by $. 1. całkiem 
wykreślić. 

Po mowie Kronawettera odłożono rozprawę 
do następnego posiedzenia, tj. do dzisiaj. 

Kozłowski oświadczył, że składa mandat. 


Bank ziemski w Poznaniu. 


Podajemy niniejszem dalszy spis osób, które 
subskrybowały na Bank ziemski w Poznaniu. 

W powiecie Jarosław skim (33 akcje): 10 
akcji: Jerzy ks. Czartoryski w Wiązownicy. 5 akeji: 
Marja ks. Czartoryska w Wiązowniey. 2 akcje: Ste- 
fan hr. Zamojski w Wysocku. 1 akcję całą: Wanda 
księżniczka Czartoryska w Wiązownicy, Wacław Ma- 
rynowski w Więckowieach, Stanisław Drohojowski w 
Tapinie, Majer Robnisohn w Jarosławiu, Gustaw 
John w Łowcach, ks. Oleksiński w Jarosławiu, ks. 
Wojciech Miehna w Chłopicach, Władysław hr. Ko- 
ziebrodzki w Chłopicach, Aleksander Krafft w Rady- 
mnie, Władysław Younga w Trzecieńcu, dr. Ludwik 
Myszkowski w Jarosławiu, Towarzystwo zaliczkowe 
w Jarosławiu, Tow. gospod. Łańcucko-Jarosławskie. 
Pół akcji: Dr. Julian Ruczka w Jarosławiu. Część 
akeji: Karol Bartoszewski, dr. Aureli Plech, Ksawe- 
ry Niewiadomski, dr. Władysław Grabowski, Romuald 
Robin, Władysław Jaworowski i ks. Ludwik Biko- 
wski w Jarosławiu, Fundusz Towarz. bratniej pomo- 
cy w Jarosławiu, Fundusz ubogich miasta w Jaro- 


W powiecie Nowotarskim 1 akcję całą: 


sprawozdawca | Marceli Drohojowski w Czorsztynie. Część akcji: Sta- 


nisław Drohojowski w Czorsztynie. (C. d. n.) 

W powiecie Pilzneńskim (2 akcje): Część 
akcji: Władysław Fibich, Porfiry Zieniewicz, ks. Pa- 
tocki, Tytus Bujnowski, ks. Długoszewski, Józefa Bo- 
brownicka, Emilia Brzozowska. (C. d. n.) 

W powiecie Podhajeokim: Po 1 akcji: 
Księżna Marcelina Czartoryska, Oddział Brzeżańske- 
Podhajeeki Tow. gospod. 


Wybory delegatów Towarzystwa 
kredytowego ziemskiego. 


Dalszy 


i wynik wyborów delegatów jest nastę- 
Pujący : 


W powiecie nowosądeckim Józef Mę-: 


ciński i dr. Gnstaw Romer, zastepcami Ep- 
geniusz Zieliński i Władysław Głębocki. 


W powiecie krakowskim dr. Franciszek. 


Paszkowski, zastępcą dr. Stanisław Biesia- | 
decki. 

W powiecie załeszczycekim ks. Kalikst 
Poniński, zastępcą Mieczysław Skólski. | 

W powiecie grybowskim Antoni W e y- | 
da, zastępcą Podoski Hilary. 

W  pewiecie 
schot, zastępcą Ładomirski Konstanty. 


ZE 


4 


tłómackim Oktaw Do- | sław Viragh z garniz. 


Bielizny męzkiej, Kaftaników zimowych od 90 ct., Kapelaszy Habiga, Czapek, Krawatek, Riękawiczek | 
Kaloszy, Deszczochronów, Kafrów. Bielizny syst emuDr. Jagera, Wyrobów ze skóry, drzewa, metala 


i porcelany, Przyrządów toaletowych, Parfamerji, Galanterji, Skarpetek począwszy od 90 ct. i Szelek. 
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kronika miejscowa | zamiejscowe. 
Lwów dnia 17. listopada. 


* Namiestnik br. Badeni w Krakowie 
Wczoraj od godz. 8 rano ak do 10. zwidzał p. na- 
miestnik gimnazjum św. Anny i był przeszło pół go- 
dziny na lekcjach historji w kl. VIIL. języka nie- 
mieckiego i łacińskiego w klasie VI., przeglądał ka- 
talogi i badał szczegółowo postępy uczniów. Szcze- 
gólniejszą uwagę zwrócił p. namiestnik na higieniczne 
stosunki zakładu, który znalazł w stanie opłakanym. 

Porządek przyjęć naczelników władz instytucyj 
i korporacyj u namiestnika był taki, jak podaliśmy 
wczoraj z tą zmianą, iż przedstawili się także kon- 
serwatorowie i korespondenci centralnej komisji kon- 
serwatorskiej, oraz dyrektor teatru. 

Następnie przedstawili się p nariestnikowi pp. 
Beneschek, starosta z Myślenic; dr. Dunajewski, sta- 
rosta ze Żywca; Kieszkowski, starosta z Dąbrowy ; 
Kraus, starosta z Białej i Romer, starosta z Brzeska. 
Z każdym rozmawiał p. namiestnik osobno, często dość 
długo i szczegółowo rozpytywał v stosunki służbowe 
w różnych kierunkach, o stan dróg i o szkoły lndo- 
we w powiecie, oraz o nowe budowle lądewe i wodne. 

Deputacje władz i instytucyj, przybywające na 
posłuchanie, w ogóle były bardzo liczne. Do najli- 
czniejszych należała deputacja Towarzystwa rolnicze- 
go, złożona z grona obywateli. : 

Na przemówienie wiceprezesa Tow. rolniczego 
p. Homolacsa oznajmił p. namiestnik. że gdy 
w ogóle ma sobie za ebowiązek popierać prodnkty- 
wną akcję wszystkich stowarzyszeń krajewych, tem 
więcej poczuwać się będzie do ułatwiania Towarzy- 
stwu rolniczemu spełniania ważnych jego zadań, że 
jako rolnik z powołania, dzieląc ogólną dolę stanu 
rolniczego zna dokładnie wszystkie jego potrzeby. 
W rozmowie z wiceprezesem i członkami komitetu 
nadmienił p. namiestnik, że według możności będzie 
się starał wpływać życzliwie na stosunek między ko- 
mitetem a ministerstwem rolnictwa ; dodał jednak u- 
wagę, że staraniem komitetu być powinno zaznaja- 
miać osoby w skład ministerstwa rolnictwa wchodzą- 
ce. z warunkami bytu i potrzebami rolnictwa krajo- 
wego. W dalszej rozmowie dotknął p. namiestnik ró- 
żnych spraw krajowych, a w szczególności dostaw 
dla armii, zachęcając producentów, do korzystania z 
możności zbytu produków z pierwszej ręki. 

Odbyły się jeszcze adjencje prywatne, między 
niemi audjencja szewców krakowskich ze starszym p. 
Czernekiem w sprawie niedopuszczenia w Krakowie 
do założenia składu obuwia Fraenkla z Módling Po 
audjencjach, przed godz. 2 wyjechał p namiestnik 
celem obejrzenia gmachu poczt i telegrafów oraz bu- 
dynku kliniki chirurgicznej. 

We czwartek odbył się na cześć namiestnika 
hr. Badeniego obiad u hr. Romanów Michałowskich, 
a wczoraj był p. namiestnik na wieczorze u hr. Sta- 
nisławów Tarnowskich na Szlaku. 

Dziś rano zwidzał hr. Badeni w dalszym cią- 
gu zakłady publiczne w Krakowie, następnie przed- 
stawiały się: 1) urząd pocztowy i telegraficzny; 2) 
główny urząd celny: 3) urząd probierczy; 4) urząd 
cechowniczy; 5) fabryka tytoniu; 6) główny urząd 
podatkowy; 7) dyrektorowie i kierownicy szkół wv- 
działowych i innych szkół miejskich ; 8) pierwsze 
Towarzystwo weteranów wojskowych ; 9) Towarzy- 
stwa naukowe i artystyczne; 10) Towarzystwa Do- 
breczynności oraz inna Towarzystwa i instytucje hu- 
manitarne. finansowe gi W. — 

* Węgierski minister oświaty hr. Osaky 
wystosował okólnik do rektorów uniwersytetu, po- 
litechnik, oraz prezesów komisyj egzaminacyjnych, 
i profesorów szkół średnich, zapytując ich, czyby ze 
względu na postanowieni« nowej ustawy wojskowej 
nie można zaprowadzić ułatwień dla tych słuchaczy 
wyższych zakładów, którzy złożyli egzamin oficerski. 
Podobny okólnik wystosował już przedtem austrjacki 
minister oświaty. 

* P. Tadensz Smarzewski, współpracownik 
N. Reformy wystąpił z redakcji tego czasopisma i 
wjiedzie na stałe do Warszawy. 

* P. Czesław Jankowski, akwarelista i wy- 
'80c8 utalentowany illustrater pism polskieh, wyjechał 
| na stały pobyt do Paryża. 


* Mianowania i przeniesienia. Lwowski 
wyższy sąd krajowy przeniósł Samuela Baczyńskiego, 
,kancelistę dla prowadzenia ksiąg gruntowych przy 
sądzie powiatowym w Sołotwinie, na własną prośbę, 
' w dotychczasowym charakterze służbowym do sądu 
powiatowego w Staremmieście, jako kancelistę dla 
i prowadzenia ksiąg gruntowych ; zamianował kanceli- 
i stami sądów powiatowych : Teofila Piotrowskiego, tyt. 
| wachmistrza żandarmerji dla Bełza, Antoniego Teo- 
|dorowicza, wachmistrza 4 pułku ułanów dla Wi- 
śniewczyka, Michała Hryńkowa false Miszkowskiego, 
rachunkowego podefieera 77 pułku piechoty dla Żmi- 
| grodu i systemizowanych dyetarjuszów tabuli krajo- 
"wej i miejskiej we Lwowie: Stefana Hankiewicza 
dla Czortkowa zaś Wiktora Dunikowskiego dla Win- 
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Następnie składali życzenia członkowie rady 
miejskiej, których zapewnił p. Mochnacki, że dobro 
miasta leży mu zawsze na sercu i że nie ustanie w 
pracy, która wyda niszawednie obfite owoce, Bzcze- 
gólniej przy poparciu ze strony reprezentacji, jakiej 
zawsze doznawał, woczem zaprosił wszystkich obe- 
enych do suto zastawionych stołów. Na toast wznie 
siony na cześć prezydenta, odpowiedział tenże toa- 
stem na zdrowie radcy p. Lukasa Edmuuda, który 
wczoraj także obchodził imieniny. | 

* Zmarli. Ks. Antoni Lewndowski kanonik gre- | 
mialny kapituły 'brz. orm. zmarł we Lwowie w 58, 
r. życia. Zmarły piastował dawniej godność kateche- | 
ty przy szkole realnej i szkole agronomicznej w Du-| 
blanach. Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek rano. 

Dziś rano zmarła we Lwowie Adela Jezierska | 
w 69 r. życia po ciężkiej chorobie piersiowej. Gorąca 
patrjotka brała udział w powstaniu narodowym w r. 
1863, niosąc pomoc rannym. Była to matrona zacna, 
Cześć jej pamięci! Pogrzeb odbędzie się w poniedzia - 
łek po południn o godz. 3. z domu pod l. 4 przy 
ulicy Głowińskiego. 

W Meudon pod Paryżem zmarł znany historyk 
francuski Ernest la Rochelle, autor kilku dzieł o, 
władzy papieskiej i o prawach stolicy apostolskiej, | 
jako też obszernej monografii: „Aleksandre VI. et | 
Cesar Borgia“. Zmarły był przyjacielem Renana i Ju-; 
les Simona, zostawił obok drukowanych już dzieł, w 
rękopisie rzecz ciekawą o Thiersie i jego polityce. 

* W wieczorku Towarzystwa pedagogi- 
cznego, który odkędzie się 19 bm. w sali bibliote 
cznej Kasyna miejskiego. przyrzekli swój współudział 
pp. Wszelaczyński (fortepian), Frenkiel (deklamacja), 
Michałowski (skrzypce), Jamiński (śpiew tenor.) 


* Biblioteka słuchaczów weterynarji we 


Lwowie. Na walnem zgromadzenin słuchac.ów we- 


terynarji we Lwowie, weszli w skład zarządu stowa- 
rzys enia następujący członkowie: Karol Roman Gro-| 
chowski przewodniczący; Michał Małecki zast. przew.;' 
Damian Eminowicz sekretarz ; Franciszek Ponieki | 
skarbnik; Bronisław Józef Osostowicz bibliotekarz 
Do wydziału weszli: Józef Siłakowiecki, Kazimierz 
Rudkowski, Kaź. Romuald Wiśniewski. Do komisji | 
kontrolującej wybrano: Antoniego Pilcha. Stanisława 
Jaworskiego i Oskara Hofmokla. P. Narcyzowi Si-, 
korskiemu powiatowemu lekarzowi weterynaryjnemu | 
udziełono dyplom członka honorowego, w uznaniu za- ! 
sług położonych dla towarzystwa. i 


ih. 
* Weteran. P. Mateusz Kisielkiewicz, strażnik 
na wieży ratuszowej we Lwowie, przeniesiony został | 


na własne żądanie w stan spoczynku po 46-letniej 
słażbie. | 

Reprezentacja miasta w uznaniu prawdziwych | 
jego zasług, pozostawiła mu wszystkie pobory, jakie j 
miał w służbie czynnej. | 

* Stan zdrowia ks. Aleksandra heskiego, ojca 
ks. Battenberga pogorszył się, podług depeszy, wy- 
słanej wczoraj z Darmstadtu. 

* Popieranie przemysłu. Wydział krajowy, 
nehwalił udzielić z funduszu przemysłowego p. Anto- 
niemu Rozmanitowi, fabrykantowi eykorji w Rako- 
wicach pod Krakowem 5.000 zł. tytułem pożyczki 
zwrotnej w 5 latach. 

* Wydalania. Czytamy w Dzienniku Poznań- 


skim : „Wydalania nie ustają, przed kilku tygodnia- * 


mi wydalono w labawskiem z Grodziczna Głowackie-, 
go z żoną i 4 dziećmi, a teraz odebrał nakaz opu- 
szczenia kraju Puża z Hartówca 77 lat liczący sta | 
rzec i jego żona oraz syn jego żonaty Jan, który od- 
głużył wojskowość wjroku 1886.  Paża- -peekodsai z 
Galicji.“ ; 

+ Na medal pamiątkowy dr. Franciszka 
Smolki nadesłał do naszej administracji: dr. Ju- 
ljan Olpiński z Trembowli 3 zł. 

* Dla chorych robotników w dolnej Austrji 
ofiarowała delno-austrjacka kasa oszczędności 12000 
zł. recznie przy sposobności jubileuszu cesarskiego. 


* Polakożercy. W tych dniach odbyła się w 
Nowem mieście w Prusach Zachodnich rozprawa przed 
wydziałem powiatowym, na którym zapadł wyrok 
składający pana Ossowskiego z Montowa z urzędu 
„amtsyvorstehera.* Zarzut, który mu zrobiono, że bie- 
rze czynny udział w pracach narodowo polskich, przy 
czem wyliczono cały szereg przestępstw, między któ- 
remi policzono mu za najcięższy grzech, że 
prezydował na walnym wiecu w Poznaniu i jako 
przewodniczący nie starał się przeszkodzić w przyję: 
ciu rezolucji, jak to na urzędnika przystało, i że tęż 
rezolucję na wiecu w Lubawie przeczytać polecił, a 
przez to jako z jego przekonaniem zgodną poparł 
Dalej zrobiono mu zarzut, że albo źle był poinfor- 
mowany, albo tendencyjnie przedstawiał rzecz, jako- 
by język polski zupełnie ze szkół został wyrugowa- 
wany, gdyż wykład religii na najniższym stopniu od- 
bywa się w polskim języku. 

Gdy jednakże p. Ossowski podczas rozprawy 
przytoczył kilkanaście faktów z najbliższego otoczenia, 
że nauczyciele nie umiejący słowa po polsku uczą 
religii, ani radca rejencyjny Peters, który umyślnie 
w roli oskarzyciela przybył z Kwidzyna na rozprawę, 


nik, tudzież zamianował kaneelistami sądów powia-) ani wydział powiatowy zarzutu tego odeprzeć nie mo- 


towych dla prowadzenia ksiąg gruntowych: Mariana gli. Pan Ossowski pełnił 


od 28 lat wszelkie urzęda 


ı Andrzejowskiego, kancelistę sądu powiatowego w Źmi- | w powiecie, a jako „amtsvorsteher* funkcjonuje 10 lat, 


| grodzie dla Żmigrodu, oraz systemizowanych dye- 
| tarjaszów tabuli krajowej i miejskiej we Lwowie : 
Władysława Bętkowskiego dla Rymanowa, zaś Fer- 
dynanda Kasslera dla Sołotwiny. 


w urzędzie nie robiono mu najmniejszego zarzutu, 
owszem pochwalono urzędowo jego wzorowe prowa- 
dzenie spraw, i nie przyczepiano się do niego, cho- 
ciaż występował już od samego poezątku tak samo 


* Btopień lekarza weterynaryjnego otrzy- | jako Polak, dopiero teraz skutkiem „nowego prądu* 


mał w lwowskiej szkole weterynarskiej dr. filezofit 
, Włodzimierz Kulczycki, rodem z Przemyśla. 

* Z armii. Podporucznik Władysław Ozimkie- 
wiez przeniesiony został z 2 p. furgonów do 8 p. 
farg. Przeniesieni zosyali : Porucznik Karol Schmarda 
z 24 pp. do 79 pp, podporucznik Konrad Christia- 
nowicz z 56 do 97 pp., starszy lekarz dr. Włady- 
szpitalu we Lwowie do 16 
p. huzarów, rachmistrz-podporucznik Henryk R"nner 


| 


| 


| 


| 


W powiecie sokalskim Feliks Ober-|72 3 p. furgonów do 95 p. p., akcesiści rachunkowi | 


tyński, zastępcą Tomisław Rozwadowski. 


, budownictwa Herman Ebi z dyrekcji inż. w Gracu , 


W powiecie skałackim Jan Vivien, | do Przemyśla a Józef Fritz z dyrekcji inż. z Seraje- | 


zastępcą br. Augnst Romaszkan. 

W powiecie zbaraskim Mieczysław Ko- | 
nopacki, zastępcą Józef Mieczkowski. i 

W powiecie kałusko-doliniańskim: 
Franciszek Rozwadowski, zastępcą Klemens: 
Pietrnski. 

W powiecie ra wskim Mieczysław Lewa n- 
dowski, zastepcą Franciszek Jędrzejowicz. 

W powiecie w adowiekiim Władysław 
Haller, zastępcą Aleksander Go-tkowski. | 

W powiecie b rzeżŻań ski m Franciszek 
Wollfarth, zastępcą Józef Mieliński. 

W powiecie pilzneńskim hr. Witold 
Łubieński, zastępcą dr. Ludwik Midowicz, 
notarjusz. 

W powiecie lis kim Teofil Żurowski, 
zastępcą Wławysław Bal, Adam Ziętarski i Józef 
Jordan. 

W powiecie jarosławskim Edward Mi- 
cewski, zastępcą Włodzimierz Younga. 

W powiecie mieleckim Mieczysław A r- 
twiński, zustępeą hrabia Jan Bochdan Tar- 
nowski. 


kapitan rachmistrz Franciszek Schneider z 95 pp. 

* Imieniny p. Edmunda Mochnaekiego, 
prezydenta m. Lwowa, obchodzono wczoraj uroczyście, 
Już onegdaj w wilię imienin naczelnik biura rachun- 
kowego p. Adolf Stroner na czele urzędników, zło- 
żywszy serdeczne życzenia, wręczył p. prezydentowi 
akt fundacji jego imienia, utworzonej przez tychże 
urzędników ze składek a wynoszącej 1000 zł. i prze- 
znaczonej na wspareia dla sierot po urzędnikach tej 
kategorji. Rozdawnietwo tych zapomóg przypada do- 
żywotnie p. Mocbnackiemu, a następnie każdorazo: 


wystąpiono przeciw niemu. 

* W szkole rolniczej w Dublanach nie zo- 
stała dotąd obsadzoną katedra, opróżźniona przez śmierć 
profesora «r. Aua. Dyrekcja poruczyła tymczasowo p. 
Strusiewiczowi wykłady taksacji dóbr i rachunkowo- 
ści w półroczu zimowem i wykład ogólnej nauki za- 
rządu i prowadzenia ćwiczeń z rachunkowości w pół- 
roczu letniem, a dr. Stanisławowi Głębińskiemu wy- 


+ kłady ekonomji społecznej i polityki ekonomicznej. 


Zarządzenie to przyjął Wydział krajowy zatwierdzają - 
co do wiadomości. 
* W sprawie obwinionych o matactwa emi- 


[wa do Lwowa W stan spoczynku przeniesiony został Sracyjne, na prośbę tychże o wypuszczenie ich z are- 


sztu śledczego na wolną stopę, sąd obwodowy w Wa- 
dowieach oznaczył wysokość kaucyj w kwotach po 
60.000 do 100.000 zł. od jednego obwinionego. 

* Ze sądu. W literatnrze i muzyce nie trudno 
dziś spotkać się z plagiatami, rzadko jednak się zda 
rza dozwolone patentem cesarskim o ochronie własno- 
ści literackiej dochodzenie przeciw winnemu. W kra- 
kowskiem sądzie krajowym toczy się obecnie pierwsze 
tego rodzaju dochodzenie o własność utworu muzy- 
cznego. Pewien nakładca zaskarzył o plagiat nabyte- 
go przez siebie utworu muzycznego, innego nakładcę. 


wemn prezydentowi, P. Mochnaeki, dziękował wszyst- | Ten broni się zarzutem, że wydany przez niego ntwór 


kim serdecznie. 

Wczoraj w południe złożyli życzenia inni urzę- 
dnicy magistratu na czele z p. wiceprezydentem Ro- 
manowskim, który przemówił w ich imieniu i wrę- 
czył adres urzędników, oprawiony w piękną tekę i 
nmieszczone w ślicznej kasetce. 

Prezydent p. Mochnacki podziękował serdecznie 


pisany z innego tonu, skrócony i przerobiony, jest 
nowym utworem, płodem kompozytorskiego dueha 
przerabiającego a nie plagiatem -— wobec czego dal- 
sze dochodzenia zależeć będą od orzeczenia znawców 
muzyki, czy utwór obwinionego jest plagiatem czy 
nowym utworem. j 

* Samobójstwo. Stanisław Barowicz, gorzelnik, 


za te uznanie i oświadczył, że zawsze będzie się starał | który przed tygodniem targnął się na swoje Życie, 


o polepszenie stanowiska społecznego i powagi urzę- 
dników miejskich, jakoteż zapewnił o swej niezmiennej 
dla nich życzliwości, gdyż zawsze pozostanie gorącym 
orędownikiem losu urzędników. 


napiwszy się kwasu Solnego, zmarł onegdaj w głó- 
wnym szpitalu. 
* Sprzeniewierzenie. Onegdaj otrzymał woj- 


Bkowy inwalida Mikołaj V., kaleka na obie nogi, od 


swego przełożonego list otwarty z kwetą 120 zł. W 
celu oddania go na pocztę. Później spostrzeżono, Że 
tenże nadał według recepisu pocztowego tylko 10 zł, 
poczem wydalił się z pałacu inwalidów i nie powró* 
cił już więcej do domu. Zeszłej nocy wyśledziła po” 
lieja d:frandanta w szynku i znalazła przy nim 91 zł 
17 ct. ze sprzeniewierzonych pieniędzy. Winowajoę 
oddano do komendy domu inwalidów. 


* Stan powietrza. Obserwatorjum szkoły poli- 
technicznej donosi 17. listopada : 
Wczoraj mieliśmy wiatr SW, nirbo przeważnie 
czyste, pogodę. 


Srednia temperatura doby była — 2:58 C, naj: | 


wyższa wczoraj w południe — 00? C, najniższa dzi 
rano — 440 O, 

Zniżka barometryczna 725—730, znajdowała 
się w Islandji, zwyżka 785—780 w Siedmiogrodzie. 

Sian barometru zredukowany do poziomu mo- 
rza był dziś o godz. 9 rano 771 mm. 

Prognoza na dobę następną od 12. godziny 
w południe 17. listopada: 

Wiatr z południowego zachodu, zachmurzenie 
nieba się wzmaga, powietrze miernie wilgotne i nie- 
spokojne, dziś pogodnie, już jutre prawdopodobnie 
nastąpi śnieg. Temperatura znacznie się podniesie: 

* Jutro, d. 18. listopada: św. Stanisław» 
Kost — św. Paw. Ar. 


— Z Doliny. W korespondencji z Doliny, w nr. 
263 Gazety Narodowej z d. 15. listopada br. za 
mieszcz nej, podana wiadomość, jakoby podczas wy- 
boru członków rady powiatowej z grupy gmin wiej- 
skich, pan starosta Ciszka wołał osobiścia: „Nie 
głosujcie na Mazarakiego — on niewybieralny!* — 
jest nieprawdziwą. Leon Lewicki, przewodniczący 
komisji wyborezej. Wincenty Witosławski, członek 
komisji wyborczej. Marjan Minkusiewice, netarjusz. 
Mieczysław Wareński, wyborca. 


— Wiedeń 15. listepada, Dwaj bogaci i znani 
powszechnie spekulanci na domy Ignavy Grossmann 


| i Leopold Klein uwięzieni zostali z powodu oszustwa, 


które popełnić usiłowali na morawssim właścicielu 
dóbr, cheącym zamienić majątek ziemski na ka- 
mienieę, 

— Z Wiednia donoszą 16. bm.: Ze względu na 
jeden wypadek specjalny zawyrokował tutejszy trybu- 
nał kasacyjny, że na urzędnikach kolei państwowych 
nie można popełnić zbrodni „nakłenienia do naduży* 
cia władzy urzędowej”, ponieważ urzędnicy ei nie 84 
urzędnikami państwowymi. 

Prezydent policji Kraus ogłasza dla prezesów 
stowarzyszeń pouczenie, jakie mają przedsięwziąć 
środki, by zapobiedz zamięszaniu zgromadzeń przeź 
nastawionych skandalistów. Cała prasa przyjęła to 
rozporządzenie bardzo sympatycznie. 


— Książę bawarski, Maksymilian Józef, ojcieć 
cesarzowej austrjackiej zmarły onegdaj, urodził się 
4. grudnia 1808 w Bamberg, jako jedyny syn księ* 
cia Piusa Augusta bawarskiego. W r. 1828 pojął z8 
małżonką księżniczkę Ludwikę, córkę ks Maksymi- 
liana, z którą miał trzech synów i pięć córek, a mia- 
nowicie : 1. księcia Ludwika, obecnie jenerał- major 
w armii bawarskiej, 2. ks. Karola Teodora, 3. ks. 
Maksymiliana, ożenionego z księżną Sasko-Koburską, 
4. ks. Helenę, zaślubioną ka. Maksymilianowi Thurn- 
Taxis, 5. cesarzową Anstrji, Elżbietę, 6. ks. Macrję; 
zaślubioną byłemu królowi Neapolu, Ferdynandowi JÍ, 
i 7. ks. Zofię, zaślubioną księciu Alengon. Ks. Ma- 
ksymilian był właścicielem wspaniałych posiadłości 
w górnej Bawarjt nąd jeziorem Starnberg, 
hofen, Holzkirchen i Wittelsbach. W r. 1837 miano- 
wany został ks. Maksymilian jenerał-majorem, w r. 
1848 jenerał porucznikiem, a niego później jenerałem 
kawalerji. Ks Maksymilian był czynnym na polu li- 
terackiem i napisał kilkanaście dramatycznych i no- 
welistycznych utworów, pod pseudonimem: „Phan- 
tasus. * 

—. Beseda czeska istniejąca od dłuższego czasu 
w Budapeszcie, została rozwiązana, a to z powodu, 
iż zaniedbała przedłożyć rządowi do zatwierdzenia 
swoje statuta. 

— Znakomity poeta angielski lord Tenny- 
son zapadł ciężko na zdrowin; dawna podagra reu- 
miatyczna powróciła z taką siłą, że lekarze obawiają 
się o życie pacjenta. 

— Rzym 14. listopada. W Watykanie przygoto- 
wują się do odbycia konsystorza, na którym miano- 
wani zostaną nowi kardynałowie, a w liczbie tych : 
książę biskup wrecławski ks. Koop, arcybiskup pra- 
ski hr. Schönborn i arcybiskup z Bordeanx. 


— Nowy lord burmistrz Londynu, p. White- 
head, jest człowiekiem bardzo bogatym, a majątek 
zrobił, handlując towarami bławatnemi. Jest on sta- 
nowczym sprzymierzeńcem Gladstone'a, dwa razy już, 
ale bezskutecznie stawiał kandydaturę swoją do par- 
lamentu, a przy następnych wyborach ma być znów 
postawiony, jako kandydat stronnictwa wolnomyślnego 
tegoż samego okręgu. Pan Whitehead nie lubi publi- 
eznych hołdów i przepychu, a nie chcąc wjeżdżać do 
City w pozłacanych karetach dworskich, kazał robić 
dla siebie i dla szeryfów nowe. Prezes policji lon- 
dyńskiej, sir Karol Warren, wydał rozkaz, wzbrania- 
jący wszelkich zbiegowisk i mów na ulicach, któremi 
postępować będzie pochód lorda-burmistrza, oraz na 
skwerze Trafalgarskim. Tak zwani „pozbawieni pra- 
cy“ oznajmili, iż przodować będą z czerwoną chorą“ 
gwią pochodowi lorda-burmistrza. 

— W całej armii rosyjskiej rozpoczęły już 
obowiązywać zatwierdzone przez cara nowe przepisy 
dyscyplinarne, różniące się w wielu punktach od do- 
tychczasowych. Odtąd np. komendant pułku ma pra- 
wo skazać podczas wojny każdego szeregowca za pe- 
wne przestępstwa do kompanij karnych. które to pra- 
wo podczas pokoju posiedają wyłączne sądy wojskowe. 
Żołnierz w kompauii karnej podlega surowym karom, 
nawet cielesnym. Gdy dotychczas tylko komendant 
dywizji mógł pozbawić podoficera jego stopnia, na 
przyszłość będzie mocen to nczynić pułkownik. Zakres 
wład:y sierżantów i podoficerów nad swymi bezpo- 
średnimi podwładnymi zostsł znacznie rozszerzonym. 
Areszt domowy dla oficerów zniesiono, a odtąd oficer 
będzie odbywać wymierzoną nań karę na odwachu 
lub w przeznaczonym ma ten cel lokalu. Przepisy o 
oficerskich sądach honerowych uległy zmianie w du- 
chu postępowym. 

— Biedni Moskale! Warszawski korespondent 
Petersb. Wied. donosi, że istniejące w Warszawie 
towarzystwo rosyjskie „amatorów sztuki seenicznej* 
otrzymało Świeżo od jenerał gubernatora zapomogę w 
kwocie 1000 złr. Kwota rze”zona — pisze korespon- 
dent — w związku z coraz wzrastającą ludnością ro- 
syjską, która w ciągu dwóch lat ostatnich podniosła 
się, aod lat 35 doszła do ilości eztery razy większej, 
napełnia rzeczone towarzystwo pewną dobrą otuchą ; 
ubolawa wszakże korespondent nad tem, iż scena, na 
której towarzystwo daje przedstawienig, jakkolwiek 
sama przez się nie zła, mieści się gdzieś na podwó: 
rzu. Przy tej sposobności nadmienia też, że w ogóle 
„wszystko rosyjskie: w Warszawie ukrywa się gdzieś 
po zakątkach tak np. magazyny rosyjskie, prawie 
wyłącznie nie na pryneypalnych pootwierano ulicach, 
przybyła zaś z Moskwy orkiestra, wykonywująca u- 
rywki z „Zizni za caria“, umieściła się w lichej ja- 
kiejś restauracji.“ A któż temu wszystkiemu winien? 
Przecież faktem jest, Że na przedstawienia trupy ro- 


Possen- ` 
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syjskiej uczęszczali tylko ci czynownicy rosyjsey, któ- 
rzy „po ukazu* zrobić to musieli. 

— 0 osobliwem zasądzenin piszą z Pucka 
(w Prusiech) do Pielgreyma: Dziwnym wyrokiem 
osądził dnia 31. października pan sędzia Dreck- 
sohmidt gospodarza Ceynowę z Lipkowa na 24 
godzin kozy. Ceynowa był denuncjowany o kradzież 
drzewa z lasu przez leśniczego M Ceynowa mało co 
znająe język niemiecki, prosił w sądzie o tłómacza, 
z którymby się mógł rezmówić w polskim języku. 
Woli jego zadesyć uczynione, przesłuchono Świadków 
aoskarzony został uwolnionym. W tem powiedział de- 
nuncjant panu sędziemu, iż Ceynowa dobrze włada 
językiem niemieckim. Pan sędzia go pyta, czy tak 
jest, a na to odbiera od niego odpowiedź, że się nie 
może wyrazić w języku niemieckim, a już najmniej 
w tak ważnej sprawie przed sądem. Sędzia jadnakże 
nie chciał tego uznać, lecz skazał go na 24 godzin 
kozy za te, że nie chciał mówić po niemiecku, a bie- 
dak je też odsiedział. Ten sam Ceynowa nie został 
niedawno potwierdzony przez władzę jako sołtys po- 
nieważ nie umie po niemiecku, a teraz skazuje go 
sędzia do kozy na 24 godzin, ponieważ nie chciał 
mówić w języku niemieckim | Jak się zgadzają te 
dwa wyroki. Ceynowa nie będzie się podobno tem 
kontentował, lecz pójdzie dalej. 

— Do Częstochowy. Po pięciomiesięcznym okre- 
sie czasu, od 13. maja do 13. października br., przy- 
było na Jasną Górę do Częstochowy 327.000 piel- 
grzymów. Z Prus było 25 kompanij w liczbie 2 000 
osób, z Austrji zań 8 w liczbie 900 osób. 


— Nowy karabin, wynalazku inżyniera Gru- 
bińskiego, został wyrobiony w czterech egzemplarzach 
i wypróbowany w Warszawie na polu Mokotowskiem 
wobee jeneralicji wojskowej, Karabin mieści naraz 
1% ładunków i wyrzuca 24 strzałów na minutę. Ka- 
rabin ów wysłano już de Petersburga. 


— 9 kobiet medyków praktykuje w gubernii 
w:ackiej; 5 zajmuje stanowiska lekarzy miejskich, 
2 pozostają przy szpitalach wiejskich, ostatnia zaš — 
przy szpitalu fabryczuym. Prócz tego jeszcze dwa 
powiaty mają zawezwać do siebie lekarki, a wskutek 
decyzji zjazdu lekarzy, wszystkie ziemstwa, które do- 
tąd nie zawezwały kobiet-medyków na służbę, zno- 
wu tę kwestję wezmą pod rozwagę. 
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Teatr, literatura i muzyka. 


— Z teatru. Na wczorajszem drugiem przedsta- 
wieniu najnowszej komedji Z. Przybylskiego „Dwór 
w Właądkowicach*, teatr znowu był przepełnionym. 
Bawiono się wybornie i wywołano autora i artystów, 
którzy grali wczoraj z większą jeszcze może werwą, 
aniżeli pierwszym razem. Sztuka ta utrzyma się nie- 
zawodnie w repertuarzu. „Dwór w Władkowicach" 
niotylko przez prasę lwowską został tak przychylnie 
przyjętym, korespondenci piem krakowskich i war- 
szawskich w telegraficznych swych relacjach, wyra- 
żają się także z najwiękzzem uznaniem o sztuco i grze 
artystów. W poniedziałek powtórzony zostanie „Dwór 
w Władkowicach* a w kasie teatralnej wiele zamó- 
wiono już biletów na to przedstawienie. 

— Repertoar teatralny: Dziś w sobotę 
po raz dwvnasty „Mikado“ operetka w dwóch aktach 
Sullivana, — W niedzielę po południu o godzinie 
pół do 4. „Drzemka pana Prospera* komedja w 4. 
aktach J. Al. hr. Fredry. — Wieczór „Hulaj dusza" 
wielkie widowisko soeniczn» ze śpiewami i tańcami 
w 8 obrazach A. Walewskiego. — W poniedziałek 
po raz trzeci „Dwór w Władkowicach* komedja w 
czteroch aktach Z. Przybylskiego. We wtorek 
„Mikado“. 

— Kaiendarzyk myśliwski, rybacki i leśni- 
czy, wydamy staranien: redakeji „łowea*, a nakta- 
dem gal. towarzystwa łowieckiego, opuści prasę 
z końcem listopada. Dawniejsze roczniki tege ozdo- 
bnego a praktycznego kalendarzyka kieszonkowego 
dają nam rękojmię, że i tegoroczuy mie zawiedzie 
eczekiwań. Tem pożyteczniejszym zaś będzie ten ka- 
lendarzyk tego roku i znaleźć powinien znacznie 
szersze koło odbiorców., że będzie w treść ebfitszym, 
be obejmie także troskliwie opracewaną część dla 
leśników. Cena kalendarzyka ozdobnie oprawnego, 
ustanowioną jest na 1 zł. 

— Na wystawę zjednoczonego Towa- 
rzystwa przyjaciół sztuk pięknych we Lwo- 
wie, ul. Trzeciego maja 1l. 13. II piętro, nadeszły 
następujące dzieła sztuki : Kraesza Józefa „Rezygna- 
oja“, Wodzińskiego „Potwory morskie“, Benedykto- 
wicza Lud. „Dąb“, Chmielowskiego Adama „Opu- 
szczona plebania“, Dyrdonia Henryka „Opowiadanio 
górala“. 


— Jubileusz. W grudniu br. obchodzió bę- 
dzie w Budsposzcie najznakomitszy z nowoczesnych 
kompozytorów węgierskich, twórca wielu oper naro- 
dowych Erkel, jubileusz pięódziesięcioletniej działal- 
ności artystycznej. W kołach literackich i artysty- 
eznych krzątają się od dłuższego czasu, aby w spo- 
sób godny uczcić sędziwego maestra i w tym celu 
złożono komisję, która ustanowi program obchodu 
Między innemi odbędzie się galowe przedstawienie 
w operze królewskiej. Po odpowiednim prologu zosta- 
nie odśpiewaną jedna z najpopularniejszych oper ju- 
bilata „Hunyady Laszlo“, a wystąpią w niej takie 
znakomitości jak panie Wilt i Bianchi. 

— Józef Joachim, znakomity skrzypek, obcho- 
dzić będzie z początkiem roku przyszłege 50-letni 
jubileusz swojej działalności artystycznej. Artysta ma 
obecnie lat 57 i wystąpił po raz pierwszy, jako sie- 
dmicletni chłopczyk w Peszcie. Obecnie Joachim mie- 
szka stale w Berlinie i tam też prawdopodobnie świę- 
ció będzió swój jubileusz. 

— „Carmen“ po raz setny na seenio warszaw- 
skiej. Fakt ten spełni się wkrótce. Do oyfry tej brak 
jeszcze tylko kilku przedstawień... Z wyjątkism dwóch 
ezy trzech występów Machwicówny i Miller-Cze- 
chowskiej, bohaterką była zawsze Hermanówna, która 
ją tak szczęśliwie kreowała. Dyrekcja teatrów war- 
szawskich ten ważny... dla kasy dzień, zamierza sto- 
sownie odznaczyć. 


— W akademii sztuk pięknych w Mona- 
ebiam wynik tegorocznego egzaminu był następujący: 
Konkurentów różnej narodowości stawało 114 z tych 
34 konkurowało na wyższy kurs malarski. Przyjęty 
był tylko jeden uczeń szkoły krakowskiej, Stanisław 


Fabiański. Na kursa niższe rysunkowe zostało przy : 


jętych 31, z tych 2 Polaków ze szkoły krakowskiej, 
Rausz i Dawidowicz. 

— Z Budapesztu donoszą: Rząd wstawił do 
przyszłorocznego preliminarza na subwencję dla opery 
królewskiej 245300 zł, dla teatru narodowego 
91000 zł., dla teatra w Mołoszwarze 14 000 zł. 
Ogółem wyznaczono na cele będące w związku ze 
sceną narodową 418.850 zł, a więc weale poważną 
sumę. 


— Przewodnik adresowy. Na dobrą myśl 
wpadła księgarnia krakowska K. Bartoszewicza, o- 
głaszająo wydawniotwo „Przewodnika adresowego“ 
galicyjskiego. Przewodnik ten obejmie ze sto tysięcy 
adresów wszystkich ludzi zajmujących pewne stano- 
wiska w naszem społeczeństwie. Będą więc adresy 
duchownych, obywateli, urzędników, lekarzy, przemy- 
słowców, adwokatów, literatów, artystów, kupców, 


rękodzielników itd. zamieszkałych w całej Galieji. 
Jakąż to wygodą będzie dla wezystkich biór, dla 
kupców przemysłowców, notarjuszy, adwokatów, le- 
karzy i wreszcie dla kałdogo prywatnego człowieka, 
zmuszonego często z trudem a nawet z nakładem 
zdobywać polecone mu adresy. Zagranica dawno po- 
myślała o takich przewodnikach adresowych, które 
też gą w rękach każdego i spełniają swe zadanie 
z korzyścią dla ogółu. Tam każdy się stara, aby go 
w spisie nie pominięto, bo często nawet przewidzieć 
nie zdsła, jak taki adres może stać sięj dla niego 
użyteczny, Często opóźnienie w wyszukaniu czyjegoś 
adresu naraża go na nieobliczena straty. Ztąd „prze- 
wodników adresowych", zwłaszcza w Anglii i w 
Niemczech, moe ogromna. U nas będzie to pierwszy 
krek na tej drodze, 8 życzyć należy wydawcy, aby 
był szczęśliwy, gdyż dobrze ułożony i obfity „Prze 
wodnik adresowy“ jest czynnikiem ważnym zwłaszcza 
w rozwoju handlu i przemysłu. Firma K. Bartosze- 
wicza daje pełną gwaraneję, że przewodnik będzie 
dokładny i umiejętnie ułożony. Każdy nadsyłający do 
wydawoy kwotę 60 et. z dokładnym swym adrosem, 
otrzyma przewodnik bezpłatnie po wyjściu. Trudno 
o przystępniejsza warunki ze względu na ogrom pra- 
oy i niezwykłe koszta nakładu. 


Dział ekonomiczny. 


Sekwestracja linii rumuńskiej kolei 
lwowsko-czerniowieckiej-jasskiej., Pod przewodnie- 
twem prezydenta rady nadzorczej, hr. Jana Kra- 
sickiego, odbyło się 14. b. m. w Wiedniu nadzwy- 
czajne wałae zebranie akcjonarjuszów tej kolei, 
celem wysłuchania sprawozdania zarządu o kro- 
kach rady nadzorczej, przedsięwziętych z powodu 
zasekwestrowania przez rząd rumuński linii ra- 
muńskiej. Przybyło 40 akcjonarjaszów, reprezen- 
tujących 28.585 akcyj z 1411 głosami. Generalny 
sekretarz towarzystwa Kühnelt, złożył obszerne 
sorawozdanie, z którego podajemy następujące 
nstępy : 

„Dekret króla rumuńskiego zarządzający se- 
kwestracją naszej linii rumuńskiej zadziwił i za- 
niepokoił nas bardzo. W ostatnich czasach nie za- 
chodziły żadne zgoła różnice lub nieporozumienia 
między rządem rumuńskim a towarzystwem, a 
przynajmniej nie doszły one do wiadomości rady 
nadzorczej, 

Wobec tego rada nadzorcza wysłała bez- 
zwłocznie do Bukaresztu delegację towarzystwa, 
zaopatrzywszy ją w odpowiednie pełnomocnictwa. 
Przybywszy do Bukaresztu dowiedzieli się dele- 
gaci pp. Weissel i Kūhuelt o raporcie ministra 
robót publicznych do rady gabinetowej, zawiera- 
jącym szereg zarzutów przeciw radzie nadzorczej, 
które miały usprawiedliwić sekwestrację. Zarzuty 
te atoli, nawet gdyby odpowiadały istotnemu əta- 
nowi rzeczy, nie nprawniały bynajmniej rządu ro- 
mauńskiego do objęcia ruchu kolejowego, bez po- 
przedniego porozumienia się z Towarzystwem. 

Delegaci Towarzystwa widzieli się tedy znie- 
wołeni zaprotestować przeciw sekwestracji i wnie- 
śli pa piśmie najpierw prawne zastrzeżenie prze- 
ciw naruszającemn koncesją zarządzeniu, a nastę- 
pnie opozycję przeciw czynienym Towarzystwu za- 
rzntom ; oba te zaś doknmeuty wykaznją jasno i 
gruntownie, iż rząd rumnóski dopuścił się kroku 
bezprawnego i nieusprawiedliwionego żadnym słu- 
sznym argumentem. Ponieważ oświadczono w Bn- 
kareszcie delegatom, iż; chodzi tu tylko o objęcie 
ruchu przez państwo w uadziei osiągnięcia sp0- 
dziewanej poprawy funduszów, że postanowienie 
co do sekwestracji jest nieodwołalne, że dalej se- 
kwestracja nie narnszy w niczem zgoła praw 
akcjonarjnszów i ponieważ wreszcie nie było w mo- 
cy Towarzystwa przeszkodzić lub odwlec zarzą- 
dzenie, przeto dła uniknięcia dalszych komplika- 
cyj dcekonanem zostało przez wniesienie protestu 
prawidłowe oddanie na dniu 80 października linii 
pełnomocnikom rządu rumuńskiego a delegaci To- 
warzystwa ograniczyli dalsze swe zabiegi na tem, 
aby uporządkować i załatwić wszystkie połączone 
z tem oddaniem kwestje i w ogóle uregulować je 
za obopólnem porozumieniem. 

„Chociaż z powodu otwarcia sesji parlamen- 
taraej co absorbowało całą uwagę rządu królew- 
skiego, nie powiodło się delegatem wywiązać się 
z swej misji we wszystkich szczegółach, otrzymali 
przynajtaniej jak uajbardziej nspokajające zapewnie- 
nia pod względem utrzymania w całości zobowią- 
zania gwarancyjnego, dalej pod względem zatrzy- 
mania urzędników, nznania prawa własności towa- 
rzystwa co do zapasu materjałów itd., a zarazem 
przyrzeczenie, że tak wyżej wymienione, jak i in- 
ne kwestje, zostaną uregulowane w najbliższym 
czasie“. 

Po odczytanin zakomanikowanych zgroma- 
dzeniu rad przeciw sekwestracji, upraszał dr, 
Weissel imieniem rady zawiadowczej 0 upowa- 
Żnienie do przedsięwzięcia kroków, jakie w pro- 
teście zostaną wymienione. Akcjonarjasz Schlesin- 
gor nazwał postępowanie rządn rumuńskiego bru- 
talnym aktem gwałtu, który EA zotal jako 
średek agitaryjny wśród wyborów. Mowca żądał 
tedy ostrzejszego tonu w procesie. Akcjonarjusz 
Lichtbłau wyraził życzenie, aby rząd austrjacki 
użył większego nacisku w obronie praw towarzy- 
stwa. Członek rady zawiadowczej p. Ziffer zape- 
wniał, 2e rada zawiadowcza nie zaniedba niczego, 
aby ochronić towarzystwo przed szkodą. Ostate- 
cznie po dłuższej rozprawie upoważniono radę za- 
wiadowczą do uregulowania z rządem rnmuńskim 
wszelkich kwestyj, jakie wyniknąć mogą z faktn 
objęcia ruchu przez rząd rumuński i do nłoże- 
nia się z nim co do praw własności i co do urzę- 
dników. 

Sprawozdanie z targu zbożowego na 

Kleparzn. Kraków d. 16. listopada. W han- 
dln zbożowym słabe usposobienie utrzymuje się 
niezmiennie, dlatego na targu dzisiejszym odbyt 
pozostał utrudniony jak przedtem i żadne większe 
tranzakeje miejsca nis miały, Tendencja ku obni- 
żenin cen, zwłaszcza co do pszenicy i jeczmienia 
jest wyraźną. Jesz właściciele zboża wstrzymując 
się ze sprzedażą, niedopnszczają znaczniejszego 
spadkn. 
| Płacono za pszenicę białą ed 7.70 do 8.10 
zł, za czerwoną od 7.50 do 8.— zł, za żółtą od 
7.50 do 8.— zł, za żyto ed 6.— do 6.50 zł., 
za jęczmień od 6.25 do 7.— zł., za owies od 
5.75 de 6.75 sł. (z akcyzą.) — Wszystko za 100 
kilegramiów, 

W okolicy Berna morawskiego zmarzło na 
przestrzeni 3 mil co najmniej 100.000 metry- 
cznych cetnarów buraków. 

Samarkanda 15. listopada, Kupiec Resze- 
tnikow przystąpił do założenia tu pierwszej rosyj- 
skiej przędzalni bawełny aa 1000 wrzecion. 


Petersburg d. 13. listopada. Opublikowana 
została decyzja komitetu ministrów, ustanawiają- 
ca ulgi w opłacie cła od worków, używanych do 
wywozu zboża drogą lądową. 75 pren. takich wor- 
ków może być wpuszczane z powrotem bez cła. 
Wydanie przepisów szczegółowych, pozostawiono 
ministrowi skarbu. 


Zboża obecnie zawiera skład odeski przeszło 
30 milionów pudów. Zboża też dużo na wszystkich 
stacjach kolei południowo - zachodnich; gnije eno 
tam pod otwartem niebem dla braku wagonów do 
przewozu. Popyt zbożowy na rynkach zagrani- 
cznych jest nieznaczny. 


Ostatnie notowania produktów 
z dnia 17. listopada 1888. 


Lwów: pazenica 6:65 do 7:50, żyto 5'40 do 5'65, 
jęczmień browarny 550 do 7*—, owies 550 do 6—, groch 
6:— do 10:—, wyka 4'50 do 5*—, rzepak 12:50 do 13 50, 
lnianka —*— do ——, koniczyna czerw. 50'— do 60—, 
koniczyna biała 40-— do 48—, szwedzka —'— do ——. 

Tarnopol: pszenica 6'40 do 7:20, żyto 480 do 
5:40, jęczmień browarny 550 de 7:—, owies 5'25 do 6'15, 
groch 5:75 do 9-75, wyka 4'30 do 4'75, rzepak 12:50 do 
138 —, Inianka --—— do —*—, koniczyna czerwona 48— do 
AE Ra biała 40-— do 47 —, koniczyna szwedz- 

a — — 

Podwołoczyska: pszenica 6-20 do 7:15, żyto 470 
do 5-30 jęczmień 5:50 do 7*—, owies 5t do 6—, groch 
5— do 9£0, wyka 450 do 5°10, rzepak 12'— do 13:30, 


(0) === 


Inianka —*— do ——, koniczyna czerwona 47:— do 58—, 
koniczyna biała 37:— do 53:—, szwedzka —— do —'—. 

Czerniowce szenica 6 85 do 7:40, żyto 470 do 
515, jęczmień 5:— do 6-75, owies 5— do 550, groch 
4:40 do 9-—, wyka 4'10 do 4:80, rzepak 10'- do 11:15, 


lnianka —— do — —, koniczyna czernowa 35*— do 43-—, 
koniczyna hiała 31— do 3b- , koniezyna szwedzka —' — 
do —.—, tymotka 20— do 30-—. 

Wszystko za 100 kilo netto bez worka. 


Chmiel od —— do —*— sł. nominalnie za 56. 
kilo, loco Lwów. 


Okowita gotowa za 10:000 litrów pre. loso Lwów 
13:65 do 14:— zł. 


Usposobienie spokojne. Brak ofert i chęci do kupna 
ZG ŚCI 


Ostatnie wiadomości. 


Nasze krajowe (wschodni, zachodni i 
krakowski) fundnsze indemnizacyjae 
posiadają zwykle znaczne zwyżki kasowe, które 
dotąd pozostawały w kasach rządowych. Sejm 
corocznie dopominał się, aby te zwyżki były skła- 
dane w bankach i na rzecz funduszu fraktyfiko- 
wane, W roku bieżącym, gdy referent zamkuięcia 
rachunków funduszu indemizacyjnego poseł Chrz a- 
nowski ponowił w sejmie odneśną rezolucję, 
zabrał głos namiestnik do oświadczenia, że ży- 
czeniu temu od 1. stycznia 1889 na skntek re- 
ekryptu ministra skarbu z 0. października b. r. 
zadosć się stanie, Że zwyżki te w jednym z ban- 
ków tutejszych na procent ulokowane będą. 

Obecnie możemy donieść, że po przeprowa- 
dzonych pertraktacjach z Bankiem krajo- 
wym nadszedł do tegoż Banku reskrypt namie- 
stnictwa z dnia 13. b, m. 1. 10.933, w którym 
namiestnictwo oświadczając, „ż6 uznaje Bank kra- 
jowy jako instytucję krajową ku temu celowi za 
najodpowiedniejszą*, propenuje Bankowi oddanie 
do fruktyfikacji rzeczonych fnnduszów. Bank kra- 
jowy uznał proponowane warunki za odpowiednie 
i podpisał wczoraj odnośny układ z c. k. rządem, 
w moo którego c. k. kasa główna począwszy od 1. 
stycznia 1889 zwyżki kasowe wszystkich 3 fundu- 
szów indemnizacyjnych w Banku krajowym celem 
fruktyfikowania składać bedzie. 


Ankieta propinacyjna ukończyła 
dzisiaj po kilkudniowych wyczerpujących obra- 
dach swe posiedzenia. 

Powołana de wyrażenia zdanią swego Wy- 
działowi krajowemu w przedmiocie przedłożonych 
wuiosków o wykupnie praw, przysługujących dzi- 
siejszym właścicielom propinacyj z mocy ustawy 
z 1875 r., ankieta, stanąwszy na stanowisku posła 
Grocholskiego, uchwaliła na wniosek pp. Pilata i 
Romera wyrazić Wydziałowi krajowemu zdanie : że 
w dzisiejszych warunkach jedyną i najodpowiedniej- 
szą dregą wyjścia z sytuacji, stworzonej ustawa pań- 
stwową o opodatkowaniu wódki z 20. czerwca 1888. 
przeznaczającej jeden milion zł, do dyspozycji sej- 
mn na odszkodowania uprawnionych z powodu u- 
bytku w dechodach propinacji, jest: przekazać ten 
milion do fnndnszu propinacyjnego, z mocy usta- 
wy z r. 1875 zbierauego, ażeby kiedyś po latach 
22 rozdzielić narosłe kapitały ówczesnym wla- 
ściciełom prawa propinacji, samej zaś ustawy z r. 
1875 nie tykać. Tym sposobem dała ankieta uje- 
mną opinię o wszystkich projektach, mających na 
celu doraźne wykupno prawa propinacji lub prze- 
niesienia jej na kraj. i 


Taligramy „Gazaty Narodowej. 


Wiedeń d. 17. listopada. W komisji 
budżetowej Izby posłów przy rozprawie nad 
wnioskiem Mengera, żądającym przedłożenia 
ustawy o używaniu gmin do poboru podat- 
ków, oświadczył minister Dunajewski, że nad; 
ułożeniem projektu ustawy o poborze już się! 
rząd naradza, wszelako przedłożenie jego jest; 
w obecnym okresie sesji nieprawdopodobnem, 
ponieważ rozchodzi się jeszcze o opinię nie- 
których władz centralnych. 

Na zapytanie Beera oświadczył minister 
Dunajewski, że przedłoży juź w najbliższym 
perjodzie sesji projekt ustawy o reformie po- 
datku zarobkowego i dochodowego. 

Wiedeń d. 17. listopada. Na dzisiej- 
szem posiedzeniu Izba posłów upoważniła 
prezydenta dr. Smolkę do złożenia cesarzowej | 
życzeń w dniu jej imienin przypadających 
19. b. m. Richter wnosi przyspieszenie two- 
rzenia krajowych zakładów asekuracyjnych 
dla ubezpieczenia bydła tudzież na wypadek 
pożarów, klęsk gradowych i ubezpieczenia na 
życie, ze szczególnem uwzględnieniem stesun- 
ków włościańskich. 

Wiedeń d. 17. listopada. Pisma tu- 
tejsze omawiają nominację p. Loebla namie- 
stnikiem Morawy. Fremdenblatt wyklucza z 
góry wszelkie uprzedzenia stronnicze u fun- 
kcjonarjusza, który długie lata poświęcił wy- 
łącznie pracom administracyjnym i wykony- 
waniu ustaw. Presse sądzi, że przeszłość no- 
wego namiestnika Morawy daje dostateczuą ; 
rękojmię, że będzie umiał utrzymywać nadal 
dotychczasową harmonię stosunków polity- 
cznych na Morawie. 

N. Fr. Presse mniema, że 30- letnia, 
pełna zasług, służba administracyjna p. Loe- 
bla silniejszą jest podstawą do zajęcia wy- 
sokiego stanowiska, niż wysoki rodowód szla- 
checki albo zupełna znajomość czeskiego ję- 
zyka, Wien. Allg. Zig. jako główny powód 
mianowania p. Loebla podaje to, że pod 


względem polityczno-narodowym jest on mało 
zaangażowany, a natomiast posiada bogaty 
zasób doświadczenia. 

Berlin d. 17. listopada. Russ. Corresp. 
zaprzecza, jakoby w Berlinie i Paryżu Rosja 
zawarła układ o zaciągnięcie pożyczki, a że 
tylko prawdą jest, że się z grupą Rotszyld- 
Bleichróder o operację konwersyjną układa. 
Faktem jednak jest, że rosyjski minister 
skarbu rokuje z Berliner Handelsgesellschaft, 
tudzież firmami tutejszemi Mendelsohn i Sp. 
i Rob. Warschauer i Sp. 

Berlin d. 17. listopada. W Niemczech 
agitują za anneksją Zanzibaru (!!) Konzul 
Vohsen, reprezentant niemieckiego Towarzy- 
stwa wschodnio-afrykańskiego, podał się do 
dymisji ; zdaje się przeto, że fundusze tego 
Towarzystwa są wyczerpane i Że całe Towa- 
rzystwo rozwiązać się musi. Jak słychać, krą- 
żowiec niemiecki „Jaskółka“ (8 dział i 114 
ludzi osady) otrzymał rozkaz udania się z 
Kiel do Zanzibaru dla udziału w blokadzie. 


Bukareszt d. 17. listopada. Wszyscy 
będący w czynnej służbie jenerałowie zostali 
tu powołani na obrady względem reorganiza- 
cji ministerstwa wojny. Roboty fortyfikacyjne 
zastanowiono z powodu mrozów. Rząd cofnął 
subwencję, dawaną „Ajencji Havasa*; orga- 
na rządowe oświadczają, że rząd nie potrze- 
buje reklam w pismach zagranicznych. („A- 
jencja Havasa* służy często Rosji, i to za- 
pówne było powodem, że rząd rumuński co- 
fnął subwencję: p. r.) 

Rzym d. 17. listopada. Potwierdza się, 
Łe rząd zamyśla meliorować kampanię rzym- 
ską od Civitta-Vecchii do Terraciny, tudzież 
utworzyć w Rzymie port, do którego statki 
morskie dopływały, i układa się w tej sprawie 
z pewnem konsorcjum francuskiem. 


Petersburg d. 17. listopada. W pro- 
jektowanem przez rząd pruski olbrzymiem po- 


mnożeniu wozów kolejowych upatrują Pet. 
Wied. tylko lich  maskowane zarządzenie 
strategiczne, a nie „w skutek niesłychanie 


wzmagającego się handlu niemieckiego*. 
Petersburg d. 17. listopada. „Ajen- 
cja Północna* oświadcza, że twierdzenie, ja- 
koby nowy rozkład armii oznaczał posuwanie 
wojsk ku Zachodowi, jest bezpodstawne. Kwa- 
tery sztabów dywizyjnych znajdują się bo- 


wiem w miejscowościach, które odpowiadają ' 


okręgom dotyczących korpusów. Rozchodzi 
się poprostu o powrót dwóch dywizyj pie- 
choty i jednej dywizji kawalerji z zachodu 
na wschód i o zmniejszenie kaukazkiej armii 
o jednę dywizję piechoty. 

Wobec doniesienia paryskiego dziennika 
Matin o projekcie przymierza francusko-rosyj- 
skiego, pisze Journal de St. Petersbourg, że 
Rosja z pewnością pragnie, aby Francja na- 
powrót zajęła w Europie swoje dawne dla 
zachowania równowagi europejskiej potrzebne 
stanowisko, że jednakowoż utrzymanie poko- 
ju leży w interesie obu krajów. Insynucje 
Matina szkodzą tylko tak pismu temu, jak 
i sprawie, której dziennik ten służy 


Madryt d. 17. listopada. Pogłoski, ja- 
koby królowa rejentka i rząd byli za soju- 
szem z Niemcami, nie ma Żadnej zgoła pod- 
stawy. Wszystkie stronnictwa są ciągle wro- 
gie takiemu sojuszowi. 


Madryt d. 17. listopada. Z powodu 
rozmaitych pogłosek o stanowisku Hiszpanii 
wobec kwestyj europejskich oświadcza półurzę- 
dowa Zpoca, że Hiszpania nikogo nie prefe- 
ruje; jest ona lojalnym i wiernym przyja- 
cielem zarówno Francji jak Niemiec, i ży- 
czyłaby sobie, ażeby napreżenie między temi 
państwami ustało, tudzież aby się utrzymał 
pokój w Europie. 


Wiedeń dnia 17. listopada 2 g. 10 min. po- 
południu. Akcje kredytowe 304'10. Akcje alpejskie 
Tow. górniczego 42.50. Akcje węgierskie Banku 
kredytowego 29850. Akcje Banku  anglo-austrja- 
ckiego 11225. Akeje Unionbanku 20950 Akcje 
kolei Karola Ludwika 209'50 Akcje kolei Półno= 
enej 245:—. Akcje kolei Południowej (Lombardy) 
97 —. Akcje kolei Alfoldzkiej ——. Akcje kolei 
Państwowej 253*—, Akcje kolei Lw.-Czerm. 210 25. 
Akcje kolei węg.-północno-wschodniej 16950 Losy 
komunalne wiedeńskie 14250. Akcje Tow. tureckiego 
100:—. Galie. oblig. indemniz. 10450. Akcje kolei 
półn' eno-zachod. (lit. B. Elbethal) 194 —. Losy re- 
gulacji Cisy —.—, Akcje Banku dla krajów koron- 
nych 21750 Akcje Bankvereinu 97 25. Rosyjski rubel 
papierowy 123:—. Losy prem. węg. —.—. 

4*/1:*/. Renta wspólna 8155. 50/, renta austr. 
papier. 97 —, 40/, renta austr. złota 10980  4o/ 
renta węg. złota 100 65. 50/, renta węg. papierowa 
9150. Napoleondory Marki niem 59 90 


Wiadomości giełdowe. 
Lwów, dnia 17. listopada. (Z Izby handlowej.) 
I. Akcje za sztukę. 


d : płacą żądają 
Kolej galio. Kar. Ludw, 200 zł. m. k. . . 209— 212. 
Kolej Lwew.-Czer.-Jasgka po 200 zł. w.a 20923 213— 
Banku hipotecznego gal. po 200 sł, w. a. 2777— 281- 
Banku kredyt. galicyjskiego po 200 zł. w.a. —*— 216— 

II. Listy zastawne za 100 słr. 
Banku hipotecznego galicyjskiego 6"/, . —— = 
" e 5 i . « 9975 10075 
" m gal. 507, wyl. 10%/, pr. 10290 104 — 
Banku krajowego 4*/,%/, los. w 51 |. . . 9415 95-15 
Towarzystwa kred. galic. ziem. 5%,  . - 10135 10235 

3 kredyt gal. ziem. 49, . . . 9475 9575 

n kred gal. ziem. 59/, los. w 371. 10135 10233 

h kred. g. ziem 40/, los. w41! 1. 9125 9250 

„ kredytowego gal ziem. 4*/,0/, 

los. men 4. 0-40. 964 4973 

» kred. gal. ziem. 4°/ los. w561. 90:— 9150 

III. Listy dłużne na 100 zł. 
Gal. Z. kred. włośe w likw. (d. 6 pr.) 8/4 —— 5750 
Gal. Z. kred. włośc. (d. 50/,) 21/40/ . . . =  (5)= 

Ogóln. roln. kredyt. sakł. dla dal. i Buk. 
6%/, los w 15 lat . wee 46 Wa Taa deki 

IV. Obligi za 100 zł. 

Indemnizacyjne galicy 6%% m. k. . . 104-50 105:60 
Kom banku krajowego 50/ w. a. I. em. .100— 11.— 
Pożyczka krajowa z r. 1873 60/, w. a. . . 10325 105 — 
Pożyczka krajowa 1883 4*/40/, . . . 93:— 94— 


3 
V. Losy. 
Losy miasta Krakowa „4, 2250 2450 
Losy miasta Stanisławowa F 83:—  35— 
V1. Monety. 
Dukat holenderski JE 57. 5.74 584 
Dukat cesarski 5.16 5.86 
Napoleondor . . . 965 9.75 
Półimaperjał rosyjski 10— 10.10 
| Rubel rosyjski srebrny 135 1 48 
Bubel rosyjski papierowy 1 22 124 
100 marek niemieckich 5960 60:60 


Srebro za 100 złr. 
Kupony w srebrze 


trogouzoejnys VZ tEIMEWOZ 


Przyjechali do Lwowa 
dnia 17. listopada 1888: 


Hotel Żorża. K. hr. Dzieduszycki z Gwoźdzea. A. 
Skrzyński z Zagórzan. J. Horedyski z Kocinbiniee. J. 
Reichstein z Poznania. J. Eberhard i A. Stndziński z Bro- 
dów. L Cybulska z Humnisk. K. Zawirska z Mogielnicy. 

, Hotel Francuski W. Gnoiński z Krasnego M. Gar- 
fein ze Złoezowa. H Błeszyński z Krakowa. J. Sigmund 
z Berna J. Sonnenschein z Wiednia. F. Landan z Berli- 
na. F Tummeley, L Rosset i M. Demmerer z Wiednia. 
A. Mūller z Berne. B Langer z Wiednia 

Hotel Angielski F. Jasiński z Zahaypola. EK. 
kasiewicz z Bortnik. W. Badzikowski z Butyny. M. Min- 
kusiewiez z Rożniatowa. 


Rubryka „„Nadesłane'* nie pochodzi ed Redakcji 
która też żadnej odpowiedzialności za nią nie przyjmuje 


Nades/ana 


Dr. A GONKA 


i odbyciu zek: studjów dentystycznych W za- 
ładach uniwersyteckich dentystycznych w Berlinie: 


przyjmuje w swojem 


atelier 
przy ulicy Kopernika 1. 5. II. piętro 
od godziny 9 do 1 i od 3 do 5. 


Wszystkie operacje dentystyczne na Żądanie przy czę- 
ściowem lub całkowitem znieczuleniu kokainą lub gazem 
rozwesela acym. 


x 


STEW 


4 
4 
4 


OZDOBNY 
na rok 1889 


wydany nakładem 


m 


DRUKARNI PILLERA i SPÓŁKI ? 


jest do nabycia 
we wszystkich księgarniach. 


Cena 25 ct. 


Dla położnie i ciężko chorych. Bittnera spirytus 
szpilkowy zawiera balsamiezno-żywiezne części składowe 
lasu szpilkowego, a wskutek zawertości ozonu jest naj- 
lepszym środkiem ezyszczącym powietrze i desinfekcyj- 
nym zarówno do pokojów położnic, jak chorych i dzieci. 
Misjsce nabycia wskazuje dzisiejsze ogłoszenie. 81 


Od 36 lat w Wiedniu na Grabenie istniejący 80 


SKŁAD ZEGARÓW 
pod firmą L. Petrzyk & Comp. 


od 17. maja rb. mieści się w Wiedniu, I. Kärntner- 
strasse Nr. 51, naprz. wielkiej opery (pałac Todesco). 


Komisja informacyjna, zawiązana w łonie 
wydziału towarzystwa „Bratniej Pomocy* głuchaczów 
wszechniey lwowskiej zwra:a się z prośbą do Bzan. 
Publi-zności, aby wszelkie lekcje do niej zglaszała. 
Wobec tego. że komisja poleca członków Towarzy- 
stwa rzeczywiście godnych i że ei starają się zawsze 
godnie wywiązywać ze swego zadania, wyraża komi- 
eja nadzieję, że Szan. Publiczność jak najusilniej jej 
działalność popierać będzie ; cel wzniosły znachodził 
zawsze w Publiczności polskiej poparcie i pomoc. 

Również zwracamy się z prośbą do Wielmożn. 
Panów adwokatów, aby ci w sprawie mundantów do 
nas udawać się raczyli. 

Nakoniec upraszamy wszystkich Wielm. naczel- 
ników biur o łaskawe zgłaszanie wakujących dyur- 
nów i zajęć przy urzędach państwowych. 

Wobec tak ważnego zadania, jakie komisji do 
spełnienia pozostaje, liczy komisja na gorące popar 
cie ze strony Szan. Publiczności gdyż tylko w takim 
razie godnie z obowiązków swoich wywiązać się bę- 
dzie mogła, 

Upraszamy o wysełanie zgłoszeń pod adresem: 
Komisja informacyjna w łonie wydziału „Bratniej 
Pomocy“, Lwów, Rynek, nad księgarnią Seyfartha. 

Ya sekr. kom'sji: 


Władysław Markiewics. 


DLA GŁUCHYUH!! 


Bardzo zajmuiącą broszurę objętości 132 stron z ilustra- 
cjami , o g uchocie, szumie w uszach i o leczeniu bez 
przerywania zajecia rozseła za 10 ct.. f anco 84 

I. H. Nicholson, Wiedeń, IX. Kolingasse Nr. 4. 


DEE” Do dzisiejszego numeru dołączamy dla 
wszystkich prenumeratorów Cennik z handlu 
towarów korzennych p. Karola Bałłabana 
we Lwowie. 


Pociągi kolejowe. 
(Od 1. października 1888.) 


Podług zegaru lwowskiego. 


E A ZĘ Pociąg y3 

Do Lwowa przychodzą : BEŻ ag TLES 
ZSKTEona 0 na| 650, 9-38 | 7-15 
Z Podwołoczysk . . . . .| 220 315 =| 7:00 
Z Podwołoczysk na Podzamcze | 2 08 2'38 =| 6:22 
7 Czerniowiec . . . . . [8:00 6'40 ? |11-06 
Z Zwardonia, Chyrowa, Stryja 

Stanisławowa i Husiatyna 3 40 
Z Zwardonia, Chyrowa, Stryja B 26 
Z Chyrowa, Stryja, Husiatyna 

i Ławocznego . . . . . 1:35 
Z Bełzca (Tomaszowa) . 5 85 

10'10 
Ze Lwowa odchodzą: j 

Do Krakowa . + AKE 228/420! 720 |830 
Do Podwołoczysk . . . . . | 4ł' 9:52| 51035 
Do Podwołoczysk z Podzamcza | 4-22 10 23|E/11-05 
Do Czerniowiec «gu «0149.20 9:50] 7 10-08 
Do Stryja. Chyrow:, Zagórza, 

Zwardonia i Ławorzneg» . 1035 
Do Stryja. Chyrowa, Zwardonia 8:10 
Do Stryja. Zagórza i Ł»woczn. 5:20 
Do Bałzca (Tomaszowa) 7:49 
Przychodzą do Stanisławowa : 
Ze Lwowa + . « „ . 120) '30) 403 |4:08 

Odchodzą ze Stanisławowa : e 

Do Lwowa 4:52/4'05| 5:05 |12-45 


Uwaga: Godziny drukowane grub:mi liczbami, oznacza- 
ją porę noeną od godziny 6 wisczór do 5 min. 59 rano, 
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4 GAZETA NARODOWA z Niedzieli dnia 18. Listopada 1888. Nr. 266. 


na 
Tvlkozłr.3|: 5 7 Drobne Ogłoszenia. wyc 
Pierwszy wiedeński skład aparatów fabrycznych czarodziejskich 3 4 Ej Eo n z 
; R. KLINGL, Wien I. Maysedergasse 2. HAMBURCSKO-AMERYKANSKIE y e AM £ 2 a Po ceneie od wyrazu. 
zaleca jako stosowne 2025 Le najodpowiedniejszy R i Wy 
h ; Bezpośrednia niemiecka komunikacyja pocztowa ą atk Mardi ER JE - mej ilości ze spnstu w Knichyniozach, 
największy swój skład aparatów czarodziejskich dla artystów i dyletantów, S Hamburgiem a Nowym Yorkiezi (jako pamiątka po vmarłych). © z = poczta w miejscu, po cenie: karp 55 ct., m 
Urządzone już kasety s wysoce zajmująsemi sztuczkami czarodziejskiemi pomiçazy aaia a IS T A  nE zę szczupak 50, lin 45, okoń 35 cent. za je- „esi 
i łatwo zrozumiałym episem dla dzieci, Cena złr. 1-265, 150, 425, 360; UZO ZZA - z m_ SĄ den funt fran:o pocztą, 62 3 
wykwintniejsze w drewnianych kasetach złr. 8: „4 , © , 150,1 do 25. pomiędzy HaYrem a Nowym Yorkiem MILK — 
Laterna magica EE lit de | RA 2 rich Da w każdy wtorek, są i ; | 
micznysh figa", złr. 1:50, 2:25, 8: , 450, 650 do 50— Aparaty do obra- A ` 
zów eleta (podwójne aparaty) złr. 27:—, 33: , 45:—. Maszyny elek- pomiędzy Szczecinem ke Nowym Yorkiem TVA yi | A | Wystawa Fotoplastyezna Za 
tryczne z szybami szklanemi słr. 4:50, 650, 12:—, Wielki wybór aparatów co ygoanie, Portrety natural U | 
pobocznych do maszyny eloktrycenej. Indukcyjne aparaty elektryczne A A pomiędzy Hamburgiem a Indiami Zach. Eska tej otoz a e; DZIEŁ SZTUKI R 
s elementem złr. , 6'50. Elektryczne motory cd złr. 6:50 w górę. Lele- > 4 jesięcznie, ś LU R canoj . . 
grafy domowe i pokojowe, Kim leca z przewodem 10-metrowym złr. 8:50, A H Te Hems Mexvkiem Zadatek 1 zł. Swaraning K najwier- do zatykania drzwi i oklen Ulica Hetmańska 4. I. piętro a 
650 Prasy drukarskie, stcsowne dla chłopców złr. 1'75, 2:50, 850 itd. pomiędzy Ham giem a y niejszg podopiżpę Fotograik nie bg- EIT. GIPS Od 18. do 21. listopada włącznie — 
Modele maszyn parowych opalane spirytusem od złr. 2— w górę. Loko- raz w miesiąc. dzie uszkodzoną. Czas dostawy 10 dni. Ó WW JIEOGCHEN W. 
motywy z tenderem złr. 480. 6-75, 875, 12 -- de 30-— Krucyfikse świe- Parowce pocztowe tego Towarzystwa dają bardzo dobrą sposob- Premiowany sakład artystyczny oleca taniej jak wszędzie  1+85 Otwarta od 9 db © Sat 
cące w mocy i Marja Lourdes przedziwaego efektu złr. 250, 375, 5*—, ność do podróżowama w kajutach 1 w iirodkowyeh przedsiałach; Siegfried Bodascher p AK OSS o D 
(5—, 6L0, 9-) Najnowsze gry towarzyskie I robotkowe, jako też wislki utrzymanie w czasie podróży jest znakomite. D iegirie AA a T py OE : 
wybór przedmiotów czarodziejskich i figlów. Bliżuzych. objaśnieć UdslAlA<JGWóralny JEn Galicji we Wiedniu, 1990 Od 22. do 24. listopada włącznie 
Główny kztalog za nadesłaniem 20 ct. Wyciąg gratis R. KLINGL. Tae, R ee odr "10962 ta) 8 Il. grosse Pfarrgasse 6. 0jZ TY BOL. kó 
A 8t] 
Znane I od r.:1848 wypróbowane JAGA NE „AR Budka Lwów, ulica Karola Ludwika 13. x Owe 
sm A ; röl- z 3 roc 
Czernidio I igo Chrońcie wasze konie przed wilgocią i deszczem! Pilem dla powaego znajomego, Tiozaorgo (M NI; I CZENIE Z kmeryk toe 
z ©. k. uprz. fabryki Jana Pargera w Wiedniu. p wiigocią I deszcze lat 35. a dotkniętego praytępienidm słu- go 
I. Sekalerstrasie Nr. 7. 4 Główny skład skukaozność sago érodka m wspomajanej | zzesotki począwszy od 1 kilograma iwy- | mę 
ulubione i poszukiwane dla swolck przymiotów, K s:by. Już bowiem w 24 godzina po uży- SJ, UMyslnem połączeniem , niemniej Ta 
isje radka r, 1 ka aty 7 pono 5 | 4 Y pierwszej 1 największej fabryki MEET KM. STA więkeao przatażki do azysikioh „ałejąć Najjaśniejszego Pana 4 
wielkiej zawartości tłuszezu miękczy i konser- mz lu , 3 Mzdcłał usłyszeć wyrałnie tykotanie zega- ŻE Ra | P e aE! s rę 
wuje skórę. — Na wszystkick wystawach świa- LILII Id! KOCÓW dla koni ru Z odlegteúei kliku a ak Jaket Ai wscho lniej Azji i Australii przyjmują po Cesarza Franciszka JOE 06 
towych wyszczególnione nagrodą. ę i wysyła swoje trwałe, ciężkie, masywne derki Wiwiek ten, jak gdyby drugi raz na świat bardzo niskich cenach, a na żądanie inte- ) 
Taz sama fabryka peleea najlepszy czarny lon- w 5 po zadziwiająco niskish cenach. przyszedł, i dziękuje Panu po Bogu zaj *0wanych posełam specjalną taryfę. t poleca ah 
dyński lakier na skóry í uprząż zupełnie > k dla koni tę cudowną pemoc. Z najgłębszym sza Wszelkie zapytania i polecenia zała- Ani 
nieszkodliwy. I. gatunek dere a on cunkiem powo'ny sługa. 1942 twiam T KAROL MASCHKA | zo 
Najlepszy angielski i niemiweki tłuszcz kon- 190 stm. dług 130 ctm. szerok., tło ciemne, Alexanderfeld. Gustaw Manżcy. É out Ser TET w 
serwujący skóry w puszkach drewniauych i - : jasne bordiury, ciepłe, grube, tylko złr. 1:50. Ten ekstrakt olej u nznege (Gehór-| S?neralny ajeut pi O Au | k 
a JE Też same 3 metry długie 1*/, mtr. szer. za sztukę tylko zdr. 1-20. ffôl Ertak) wynaleziony przez o. k. leka) Praga; plac sienny (Heuwagsplatz). 
Najlepsza wiedeńska i berlińska pasta do czyszczenia metali w pudełkack 5 A cempe pana ac staci oraz im nnn 
metalowych. — BRILANTYNA, najrnakomitszy proszek de ezyszczenia Eleganckie żółte derki ala fakrów przepisem użyc'a po cenie ! złr. 50 et. trans arentowe 
metali, szkła i porcelany. z 4 czarno-czorwonemi lub błękitne-ezerwonenii berdiurami, 2 metry długie JĄ" aptece Plotra Mikolascha we Lwowie. A W E KI p ur 
Skład Ss 3. wyrobów z e k. uprzyw. fabryki atramentu i 1'/, mtr. szerokie, sa sztukę tylko rzłr. 2°50. 1968 | [m Jego Cesarskiej Mości l 
A: BODO: e Wspaniałe, podwójne „double* derki 6, k. notarjusz ü ; 
7 » z 3 O r ezr 
MOONA f xire zównicż jako dywany używać można, sa sstnkę tylko Zžr- SSO. || Zalecamy starszym i młodym | “7 Przeworsku Franciszka J (AJ w 
Setki podziekowań! — „Wyszlej Pan natychmiast dla mego szwadre- świeżo wyszłe w nowem pewięsszonem poszukuje rutynowanego koncy- w 
C. k. uprzyw. patentowana nu 10 sztuk żółtych derek po złr. 2:50 — takich, jakie juź miałem*. wydaniu dzieło radcy medycznego pienta Posada jest zaraz do dy 
k kli C. k. pułk ułanów Nr. 4 Cesarza Franciszka Józefa, 1 szwadron. dr. Miillera o zabnrzeniach w syste- M ; f .| i Jego Cesarskiej Wysokości re 
przepas a na przepu no Rozsełam natychmiast na cały świat p.eztą, koleją i okrętem za ge- mie nerwowym i płeiowym i e grun- objęcia. Kompetenel mają SIĘ nastepcy tronu 2072 cz 
ZPRAEDIRZYM. 2 gelotengwiymli gani Pforde-Decken Fabriks Niederja e A. Gans, Wien, III. Seidelgasse 4 A P Pei Ha pe 1883. || J kazać, jakie studja ukończyli NP ke 
O JS kM m LC. Kreikonbaum Braunschweig. | gdzie jaką praktykę boz prany BUDO LIE A R 
REA E m, sda 200 iw formacie 28 x 36 centymetrów h 
rzy o A awn 1 w wyso im. stopniu są — 
R E AE o Głórnsty stany Główna wygrana [i Zastanawiający zarobek uboczny. | Sztuka 50 et. ; 
mą przeposipraes wosgakie powagi okar- '300.000 Fra M 250.000 MaG Synteza i ! ~ 
. rea Gi tę b 4 e e zwolonych losów na raty, mogą być 
Na jedną stronę za sztukę 5 zł, 50 ct., ne obie streny za sziu- franków w Procion serbskie frankó zł zaangażowane na prowizję lub ewent. 
kę 1 z EE miai: 1. Objętość w ke ey bioder y centimetr. e: P ń t T t $ ranków w złocie. za stałą pensję. Listy adresować: w 
2. Gdsie leży przepuklina na prawe czy na lewo, czy pe oba stronach. A ; A i 
8. Wielkość AEn w przybliżeniu np gęsie lub kurze jajo, a SLWOWG ( y on) Losy ŚR, a „pet ię I Mo, LUW © UN a 
wielkość pięści etc. po franków 10 w złocie nominalnie zhfinagusze 5. 2062 ulica Karola Ludwika I. 13. s 
©. Neupert Nachfolger, Bandagenfabrik, Eg" Rocznie 3 ciągnienia. -@ Główna wygrana: ù 
Wion, Stadt, Graben 29 (im Innern des Trattnarhofes). = a 
Posyłka z illustr. sposobem użycia uskutecznia się za pobraniena 300.000, 250.000, 200.000, 150.000, 100.000 Arco Arco I 
poostowem, szybko 1031 franków w złocie bez jakiehkolwiek potrąceń. | HOTEL | i 
COTE oo | | |" mamo | | Najmniejsza wygrana 12:/, franków aż do 40 franków. ARCYKSIĘCIA ALBRECHTA | : 
ORYGINALNE LOSY Wybornio sami oliwne | = i dny  BZadar elnie wszelkie wę- l 
Prekny podaruneok świątoczny 8% do nabycia w akcyjnym Kantorze Wymiany u U E E oS | panii A 1 
i i E F [a - Uzuj ? 
BE Angielskie krzesło do fortepianu 7%% „NLEECC UTR dokiem na jezioro Garda. — Kąpielo | dla gośei ba pielowych 
(Hillmana patent.) Najnowszy wynalazek. 2049 Głó WIEDEŃ Pea x R P - kaca 1 1382 | 
K : l . ` woa wygrana Ą Główna W rana zymanie stosownie de umowy. wysokie owasaniem 
OI A oE Ga l 1., Wollzeile 10. y8 Józef Brunner, w lecie Hotel Lambach (Mirzeuschlag). 


200.000 


franków w złocie. 


mocą którego można natychmiast u- 
stawić je w żądanej wysokości. Cena 
niska. Traste i cleganekie wykonanie. 
Cenniki gratis. Główny skład 
JULIUSZ FISCHL, Wiedeń 
ll., Lich enauergass i. 
Odprzed jącym rabat. Ajenci pożądani 


Niespodzianka dla pań! 
1 000 sztuk 


CHUSTEK DAMSKICH 
na jesień i zimę 


za sztukę tylko zir. 110. 


4% Wyciąg bulionowy 
" Tabliczki zupowe mięsne. 


Mąki zmsowć z roślin strącziowych. 


Chustki te są duże, w kolerach modnych 


150.006; 


franków w złocie, 


szpilkowego 


z S BITTNERA $ 
GNET spirytus: 


<<: 340-00- 10-00-1 30-00-30-00 3053103000 100 
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Karol Kuhn 6 Comp. 


w Wiedniu 


CONIFEREN - SPRIT. nie powinno braknąć 


w Żadnym domu. 


i barwnych, jako to: czarne, białe, pe- 
pi a, popielate, w duże i małe pręgi, z 
rozmaitemi bordurami, z długą frenzlą, 
tak, że sam surowy msterjał o wiele! zy 
wart więcej, niżli dziś gotowa chustka. + 
Chustki te nadają się do domu, na spa-|4 
cery i na ulisę i są dla każdej damyj. 
niesbę inie potrzebne dlatego też pe-|' 
winna kaźda korzystać ze sposebności |$ 
aby się w nią jak najprędzej zaopatrzyć | KS 
o ile zopas starczy JĄ 


mają zaszczyt polecić Bwoje wyroby t. j. 


IF pióra i rączici TĘ 
Uznana, wyborna jakość, bardzo obfity wybór dla wszystkich 
celów i za każdą cenę. — Ciągłe ulepszenia. 
ha Składy we wszystkich magazynach przedmiotów do pisania. u 


0©E34000:3%0©0.3009:3000010-00-.31404E1<40-0 


Skład centralny dla Anstro-Węgier 
Jasomirgottstrasse 6. 


We Lwowie n Karola Bałłabana i Stanisława Markiewicza. 
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Bergera medycz i hygien. mydła, 


Bergera medyczne mydło maziowe. 


zalecone przez powagi medyczne z wielkiem powodzeniem używane jest we 


wszystkich państwach Europy na 5 łokei długie, 2'/ łokcia szerokie, z gru-' | 
wyrzuty skórne wszelkiego rodzaju bemi, kręconemi frenzlami, w najnowszych SE = 
osobliwie przeciwko chronicznym krostom, parchom, łupieżom i wyrzutom pasoży- najmodniejszych kolorach, jako to eie-|  _ Ponieważ Bittnera spirytus szpilkowy fałezują w przeszło 3.500 laborato. 
$nym, tudzież na czerwoność nosa, odmrożenie, pocenie nóg, i papry we włosach. 2% popielate, dzikie. Pledy te nadają rjach, upraszam szan. Publiczność wyrażnie żądać Bittnera spirytusu szpilkowego 
BERGERA MYDŁO MAZIOWE zawiera 40 pre. smoły drzewnej i różni sieje osobliwie : „do podróży, przykry6ia. Zamówienia nadsełane pocztą wprost do Juliana Bittnera, aptokarza w Reichenau 
od wszystkich innych smołowych mydeł. jako Ucz ł szale damskie, i można |do n go aa złr. 3 (Niższa, Austrja) wysełam do wszystkich miejsc Austro- Wg- 
Pray uporczywych cierpieniach używa się także z mich po najdłnżezem użyciu sporządzićjgier, do Niemiec franko, nie licząc opakowania. 


bardzo eleganckie męzkie ubranie. W ten 
Bergera mydła maziowo-siarkowego sposób pled taki jest istotnie nieocenioną 


W%óre ma wielką wartość medyczną, i różni się od innych mydeł samołowych za- KI WORA || ię: 
ża 2 A 4 z | ` złr, 4:50, 2. gatunek złr. 350 za gotówkę 
agodniejszem „mydłem smołowem* do usunięcia wszelkich lub za raliczką. W razie gdyby się nie 
i nieczystości p Yei podoba? zwracamy pieniądze franko. 
WS ryt u. dając, tndzież jako doskonałe mydło do mycia i kąpania Rabinowice, 300 pokojów i salonów (od 1 zł. wyżej), winda osobowa, czytelnia zaopa- 
< Ajeneja pledów. trzona w dzienniki wszystkich krajów (także i „Gazetę Narodową“), pyszaa 
Bergera glycerynowe m m RP S p i y cra) » U ia 
które zawiera 35°/ aas eoor oTo mni E owe; Wiedoń III. Hstzgasse 12/D |weranda, kąpiele w Dunaju i biuro telegraficzne w hotelu. Stacja tramwaju 
pg” "Cena kawałka każdej sorty 35 et. z broszurą. "Sag przy domn, „omnibus hotelowy przy dwercaen kolejowych. Przy dłuśz%ym 
Z innych medycynalnych I hyglenicznych mydeł zalecają się i zasługują na pobycie pomieszkanie po zniżonych cenach. 
uwagę następujące: 1003 
Newe Bergera mydło Ichthyolowe przeciw raumatyzmowi, ozerwoności oblicza 
i ołabeściom skórnym. Cena 75 ct 
Newe Bergera mydło przeciw plegom, specjalny bardzo skuteczny środek 
praeciw piegom. Cena 50 et. 


Bergera mydło benzoesowe 40 et. 
do udelikatnienia cery. 


Jest on najlepsrym Środkiem desinfekcyjnym dającym pra- 

wdziwy ozonowy zapach w pokojn, nieoceniony środek inhala- 

cyjny przy chorobach dróg oddechowych i sy temu nerwowego 

wyberae płukanie prezerwatywne przeciw bolowi szczęc i szyi. 
Do nabycia u wynalazcy 


Juliana Bittnera 
aptekarza w Reichenau. Niższa Austrja 
i we wszystkich aptekach. 


Cenu flaszki Bittnera spirytusu szpilkowego 80 ct., 6 flaszek 
złr. 4. Rezpylacz 40 ot. Patentowany wynalazek złr. 1'c0. 


DaF Ostrzeżenie przed fałszowaniem "YBĘ 


? 
; 
£ 


30400040 3 -0-0-0-0-0-0-0-E 32 


Niespodzianka dla panów! 
Angielskie pledy do podróży 


I Agotteter :n Reichenay x1 


braai Priante 


Salonowe instrumenty grające, wybornej konstrukcji 


Ncanopan i «_ristorm 


pragskie i szwajcarskie Katarynki w obfitym wyborze po najtańszych 
cenach  Uzupełnione katalogi nut, prospekty i cenniki darmo i franko. 


C.-k. nadworny skład towarów galanteryjnych 
pod „miastem Paryżem“ w Pradze, Zełtnergasse 15. 


Wiedeń — „Hotel Mótropoló.* 


Ringstrasse, Franz-Josefs-Quai. Wielki hotel pierwszorzędn/, 
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Tylko eo opuściło prasę 


nakładem księgarni 


deyfartha | Czajkowskiego 


we Lwowie: 


L. $PEISER, dyrektor. 


A U — 


Bergera mydło salicylowe 40 ct. ja- 


kg ERUBET madlo toaletowa, ij | ł j ] ści Í j JAN IENATOWIGZ y 
Bergera mydło boraksowe 35 ci Bergera mydło siarkowe 35 ct. na KALINKA maa WALERIAN. Stjm Oszabienie, choroby nerwów, tajne grzechy młodości i wybryki. 
na pryszcze i piegi, pryszcze. czteroletni Tom e S-vo etr. 115,f|7 
Bergera dło karbolowe 40 ct Bergera mydło siarkowo-piaskowejjjako uzupełnienie poprzednio wyda: Dr W runa W poliga 
do wygładzania skóry i dzióbów po o0-|35 cé. na wyrzuty skórne. nych dwóch tomów tegoż dzieła, ; AEK E Ma i najprzedniejsze perfumy i wody toaletowe, 
spie, tudzież jako mydło desinfekcyjne Bergera mydło siarkowo-mlecene 40 Sg" Coma zir. 1-20. p g > s y s ; e 5 są n a 
na wszystkie choroby infekcyjne. ct. na węgry piegi i liszaje. Ę: f k eruwiański ; odszczególnione 10 melalami zastugi i 2ma dyplomami uznania, 
Bergera mydło Jodowo-potasowe 55 Bergera mydło spermacetowe 40 ct. Akta Grodzkie i Ziemskie” z czasów Fa yj prosze p mianowicie: 
R dzi Kne ia PKC ua RA Uk E 40 Rzeczypospolitej Polskiej z Archi- $i j f F ańskich ' P f . jaśminową, fiołkową, różaną, rezedewą, konwaliową, 
g Sa UAePĘZYPAdY £ RP ao Mia ZGK c. | rum tak zwanego Bernardyńskiego ||| e ; (wyrabiany z siół peruwiańskich) 37 er umy « Ylang-Ylang, Opoponax, Jockəy Club, zdlioćropdlia, Ess 
ac: ; : przeciwio wypadaniu włosów, na pocenie Lwowi ji é ‘A SURS proszek peruwiański jest jedynym, ażeby osła- $ Bouquet, piż Millef itp. Flakoniki po 25, 40, 75 ct. 1 złr. 1.50 itd 
Bergera mydło jodowo-siarkowe 45|nóg, a w połączeniu z mydłem maziowem ja. "° Lwowie wskutek fundacji śp. Ale HSS +77 p I jest jedynym, y ! TA taka Za dęta a a a i f 
@. przy wrzodach s dlitycznych. ko doskonały środek do porostu włosów. palca "Ba? ki ge M4 bienie narządów płciowych i porodowych, a temsamem u g Perfumy królowej Marysieńki wyśmienite. Flakon 2 złr. 
ks; Bergera mydło siołowe 35 ct. do Bergera mydło tymołowe 6064. naj- || zo Tom XII Aoo atl Ból złe 8 R mężczyzn impotencję, i u kobiet niepłodność usunąć. SĄ: Woda 1 ka, po”szechnie uznana | poszukiwana dla swe- 
apieli aromatycznych. l wyborniejsze mydło kosmetyczne do my- Rai i 5 — p p i a anrod A a a 0d: IWOWSKA, go przyjemnego, orzeźwiającego i dłnge- 
, Bergera mydło naftowe à naftolo-|cis i kąpieli rechiwum książąt  Lnbartowiezów HS roszek peruw J aKkże niezawodnym p J 2 trwałego zapachu, do skrapiania sukien, chustek i rozpylania w salonie. — 
PEER 50 et. % cierpienia Pag s medycsne mydło na zęby a M a CE nas- ISQ łanym osłabieniom w skutek ubytku soków i krwi przez a he, Flakonik mniejszy 80 ct., większy | złr. 50 ct. 
ergera mydło piaskowe do nacie- najlepszy środek do czyszczenia zębów em właściciela pod kierownietwem FIS zani ię, dalej przeciw chorobom nerwów, a to: osłabieniu ©, f È A 
a Z: SADACH PR a E Skeb leki go zie” ki z PAG LŃ siły w adena w krzyżach i grzbiecie fR Woda warszawska a aeia oni mniej- 
PBN a ao Poea. a mogąpniai dostał ota, kaz trzema JitografówaneaPtaklican! 3 pacierzowym, bolom w piersiach i głowie, migrenie, ospałości, $4 Bzy 95 ct., większy 1 złr. 80 ot. 4a y a 
odniły swą praktyczność, Należy uwa- 66 1506. 1. 4-t , 7 sani i i r- 8 1 podwójna wo ewandowe-am- 
żać na zaak echronny uboczny, który zamieszczony jest na opa- Pa IR n a o SA przytępieniu nmysłu, zatwardzeniu PACIL drżeniu ne i Woda iewandowa browa, są powszechnia używane de rez- 
kowaniach mydeł, wszystkie naśladowania należy jako bezskute- Tom II. 4-to str 377 8 złr "POJ wowemu w rękach, w nogach i niedokrewności i t. p. |. BB lania w salenach dla ewojege przyjenauego zapachn. 
esne odrzucać. HIRSCHBERG ALEKSANDER. Hie- ISA Żaden środek znany w medycynie, nie wylecza tak ARE ks lakon 50, 70, 90 ct., złr. 1.20. 
Premiowane dyplomem honorowym i Tn narodowej wystawie farmaceutycznej E a E ue gio. SJ i zupełnie w powyższych cp ay jak dr. Wruna „Prosze Wody kolońskie NERA amerga daiela sk po 
we Wiedniu 1883, ] a Xtosunk =i peruwiański‘‘; — nmnieszkodliwość poręczona. SN ct. 15, 20, 25, 40, 50, 30, 1 str., 1.50. 
Fabryka I główna ekspedycja: G. HELL © Comp. w Opawie. religijne Ac A EDC Greków. k Cena pudełka wraz z przepisem użycia 1 złr. 80 każ k 7 — 
En groe dla Lwowa: w aptekach pp. P. Mikolascha i Z. Ruckera. En detali: ; E Skład we Lwowie: w apt. Z. Ruekera, w apt. pod „Gwiazdą* P. ję ; j- 
= pP. apt. H. Blumenfelda, K. Krzyżanowskiege, Jakóba Beizera, L. Frauenglasa E * Momong a € Mikolascha; w Krakowie: W. Redyka; w Kopyczyńcach Reder. gg Nabyć można we LWOWIE w sklepach własnych A Sgpornl 
1 P, Gailhofera; w Brodach: u M. Kulaka; w Ćzortkowie: u L. Nossa; w Tarnopolu (E SAS Dr. A. Italiana. t-vo ttr. 3010 C9 w Czernioweach: u J. Golichowskiego; w Tarnopolu; w apt. J. ka l. 3, i ulica Halicka róg Wałowej. W KRAKOWIE: Sukien- 
u F. Jamroziewicza, L. Fleischmanna; w Kopyczyńcach w apt. Redera; w Prze- o 2.150 i | Jamrogiewicza: — General-Agent: Al. Głechner, em. Apotheker in Wien $i nice 1. 20; w CZERNIOWCACH : Rynek 1. 2; 
a: u L. Nahlika i A. Mańkewskiego; w Stanisławowie: u A. Amirowieza J.|| TARNOWSKI St Henryk Rzewuski M %4 11. Rothen - Sterngasse Nr. 5. 1924 z 
oi i A. Strzemeckiego, jak również we wszystkich sj łejszych aptekach 8-vo str. 97 złr. 1°20. 2031 jsi a OOE E 0 


Wydawca i odpowiedzialny redaktor Juliusz Starkel. 


Papier z fabryki Czerlańskiej. Z drukarni i litografii Pilllera i Spółki. (Telfeonu Nr. 174 A). 


